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Wielka krajowa nara~a 
akfywu Państw. Ośrodków Maszynowych 
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Prezydent Bierut wśród ,aktywistów POM 
WARSZAWA (PAP), - W 

dniach 5 - 6 bm. obradował 
w sali Rady Państwa wielki 
Jcrajowy zjazd aktywu POM, 
w kti\rym brali udział d)Tek
torzy i kierownicy wydziałów 
politycznych wszystkich POM, 
agronomowie z różnych o
środków, wielu przodujących 
traktorzystów I brygadzistów 
oraz przedstawiciele przodu
jących spółdzielni produkcyj
nych. 

wym przeprowadzeniu prac 
wiosennych, które powinny 
zdecydować o dalszym powa
żnym zwiększeniu produkcji 
rolnej . 

W czasie obrad do zebra
nych przemówił Prezydent 
RP, Bolesław Bierut. Przema
wiającemu Prezydentowi ze
brani zgotowali długotrwałą, 
serdeczną owację, a przewod
niczący obrad minister 
Dąb - Kocioł w imieniu u
czestników zjazdu złożył Pre
zydentowi uroczyste zapew
nienie, że wszyscy dołożą • sił, 
aby z honorem wypełnić te 
wielkie zadania, jakie Pierw~ 
szy Obywatel .RP w swym 
przemówieniu postawił przed 
pracownikami POM. 
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f, Na naradę przybył, gorąco 
~ witany przez zebranych, P re
/ sydent RP, Bolesław Bierut 

ł 
Na zjeZdzie obecni ·byli: 
członkowie Rady Państwa -

, wicemarszałek Sejmu, sekre
' tarz KC PZPR-Roman Zam
·. browskl I prezes Rady Na
Ę CZillnej ZSL - Józef Niećko, i członkowie rządu z premie
'! rem Józefem Cyrankiewiczem 

Wyniki obrad podsumował 
w dłuższym przemówieniu 
wicemarszałek Sejmu - Ro
man Zambrowski. 

Nauki i wskazania toWarzysza Bieruta 
p·rowadzq masy Pracujące Polski 

do zwycięstw w walce o pokói i socializm 
l wicepremierem Aleksan-

1/! drem Zawadzkim na ·czele, 
:~ lle1Gretar20e KC PZPR - Sta
~ nisław Mazur I Zenon Nowak, 
•: ,Mkretarze NKW ZSL - Ale
, ksander Juszkiewicz, Józef 

Zjazd zakończył się uroczy
stym momentem odznaczeń 
złotymi l srebrnymi Krzyża
mi Zasługi przodujących pra
cowników POM. W imieniu 
Prezydenta RP odmaczył wy
różnionych minister Rolnic
twa Dąb - Kocioł. Złote Krzy
że Zasługi otrzymali: Wł. Sie
niatycki traktorzysta z 
POM w Kątach Wrocław
skich, który zaoszczędził 2.010 
kg paliwa i przepracował na 
„Ursusie" 3.500 godzin bez 
kapitalnego remontu, Wł. Ko
tów - tr aktorzysta POM w 
Dąbrowie, woj. opolskie, za 
wykonanie planu orek w 205 
proc. 1 za podniesienie wydaj
ności z ha w obsługiwanych 
spółdzielniach oraz Grzegorz 
Dobrzański - dyrektor· POM 
w Jaworze na Dolnym Sląs
ku, pod którego kierownic
twem POM w Jaworze stał 
się wzorem dla innych POM. 

Roboinicy i -chłopi podejmujq 
zobowiqzaniGt produkcyjne 

Obywatela Polski Ludowej -
Prezydenta Bolesława Bieruta, 
oraz zbliżające się święto pra
cy 1 :!Vlaja - postanowili, wy
produkować do dnia 18 kwie
tnia br. - 60 rocznicy uro
dzin Prezydenta + 3 samo
chody „Star - 20" ponad plan. 
Do Jrnńca I kwartału br. za
łoga Starachowic zrealizuje 
zobowiązanie wyprodukowa
nia ponad plan 10 ciężarówek 
„Star - 20", podjęte dla ucz
czenia IO rocznicy powstania 
Polskiej Partii Robotniczej. 

· Ozga - Michalski I Ludomir 
Stasiak, .członek NKW ZSL, 
Mikołaj Dachow, kierownik 
Wydziału ;Rolnego KC PZPR 
- Edmund Pszczółkowski l 
przewodniczący Zw. Zaw. 
}'rac. Roln. - D11ehnik. 

W czasie dwudniowych ob
rad, którym przewod~iczył 
minister Rolnictwa Jan 
Dąb - Kocioł, toczyła się ży

wa dyskusja nad referatami 
wiceministra Rolnictwa 
Domagały i z-cy dyrektora 
naczelnego CZ POM do spraw 
politycznych - Laszkowskiej. 
Wielu pracowników POM l 
przedstawicieli spółdzielnl 
produk_cyjnych oceniało w 
swych przemówieniach do
tychczasowe wyniki działal
ności ośrodków, dzieliło się 
swymi doświadczeniami, ana
lizowalo źródła sukcesów oraz 
błędów 1 niedomagań w pra
cy POM nad umocnieniem 
iatnlejących spółdzielni l nad 
d:eszym rozwojem ruchu 
1pbldzielczości produkcyjnej. 

Zjazd obradował w przede
dniu wiosennej kampanii sie
wnej, toteż zarówno referaty 
jak i przemówienia w dysku
sji mocno akcentowały rolę 
POM w należytym l termino-

Srebrnymi Krzyżami Zasłu
gi odznaczeni zostali: Adela 
Guła - brygadzistka POM w 
Grodkowie, woj. opolskie, St. 
Badach - brygadzista POM 
w Kargowej, w woj. zielono
górskim, K. Nowakowski -
kierownik Wydziału Politycz
nego POM w Żabnie, w woj. 
gdańskim , Fr. Gawlik - star
szy mechanik POM w Ol
sztynku I H. Wątroba - star
szy agronom POM w Kątach 
Wrocławskich. · 

Józef Wójcik i Stanisław Perdas 
frezerzy z Zakładów im. Strzelczyka 

. wzywają do współzawodnictwa 
o p~zedłerminowe wykonanie zadafi Sze~ciolałki 

Fabryka Samocbodów 
Osobowych na Zeraniu 

W przerwach międzyztnia
nowych we wszystkich od
działach Fabryki Samocho
dów Osobowych na Żeraniu, 
odbfłY się masowe zebrania 
załól; robotniczxch, które sta 
ły się żywiołową manifesta

. cją uczuć głębokiej miłości l 
przywiązania do przywódcy l 
nauczyciela polskich mas pra
cujących, Prezydenta Bolesła
wa Bieruta. 

W liście do Prezydenta Bo-

lesława Bieruta, składając 
mu życzenia długich lat życia 
I zdrowia I meldując o pod
jętych zobowiązaniach, zało
ga FSO pisze m. in.: 
„Pragnąc godnie powitać 

dzień 60 rocznicy Twoich u
rodzin oraz międzynarodowY 
dzień solidarności klasy ro
botniczej, 1 Maja, załoga na
szej fabryki postanowiła ucz
cić te dwa doniosłe święta 
nowym zespołowym wysił

kiem w pracy, aby w ten spo
sób przyczynić się do przy
spieszenia uruchomienia in-· 
nych wydziałów produkcyj
nych naszej fabryki, pomno
żenia siły naszej ojczyzny I 
do wzrostu dobrobytu ludu 
pracuj ącego. 

P racow nicy wydziałów: 
głównego montażu, tapicerni, 
lakierni i spawalniczo - mon
tażowego, zmontują ponad 
plan w marcu i kwietniu br. 
4 samochody M-20 „Warsza
wa''. Pracownicy wydziałów 

remontowo - montażowego i 
produkcji narzędzi wykonają 
ponad plan urządzenia i na
rzędzia wartości ok. 60 tys. 
zl. 
Ogółem załoga naszych za

kładów, w zrozumieniu w iel
kich zadań , jakie stawia przed 
nami partia i rząd, da ponad
planową produkcję i wygos
podaruje 405 tys. zł. dodatko
wych oszczędności. 

ZPB im. Marchlewskiego 
Długo nie milknącymi o

klaskami i okrzykami na 
cześć tow. Bieruta .• Polski Lu~ 
<lowej i Generalissimusa Sta
lina, przyjęła załoga ZPB im. 
Marchlewskiego wystąpienie 
młodej tkaczki Janiny Ku
barskiej, która odczytała zo
bowiązania członków kola 
sportowego. Aby uczcić 60-

rocznicę urodzin towarzysza 
Bieruta i Swięto Pierwszo
majowi!, sportowcy ZPB Im. 
Marchlewskego zwerbują do 
swego koła 500 osób, zdobędą 
200 odznak SPO i wyprodu
kują 2.282 metry tkanin po
nad plan. - To będzie nas:i 
upominek urodzinowY dla 
Ciebie, Drogi Prezydencie -
oświadczyła na zakończenie 
Janina Kubarska. 

Tkaczka Moszczyńska wra:i 
z czterema koleżankami przej
dzie z obsługi trzech krosien 
na cztery. Maria Wpjcik 
zwiększy wykonanie baz o 3 
proc. Ogółem pracownicy 
tkalni w:vprodukują dodatko-. 
wo 54.041) metrów tkanin a 
przędzalnia odpadkowa 2.315 
kg. przędzy. Łączna wartość 
t ych zobowiązań wynosi 
833.675 zl. 

ZPW im Barlickieqo 
Robotnicy ZPW im. Barli

ckiego godnie uczczą 60 rocz
n icę urodzin ukochanego wo
dza klasy robotniczej - to
warzysza Bieruta. 
Każde zobowiązanie, podję-' 

te przez pracowników tych za
kładów, to doda tkow e metry 
tkanin i kilogramy przędzy, 
nowe oszczędności, przyspie
szające wYkonanie zadań trze
ciego roku Planu Sześciolet
n iego. 

Ogólna wartość zobowiązań 
- wynosi ·744.950 zł .• 

Zakłady 
Starachowickie 

Robotnicy Starachowickich 
Zakładów Samochodowych, 
pragnąc uczcić patriotycznym 
czynem produkcyjnym 60 ro
cznicę urodzin wielkiego syna 
narodu polskiego, Pierwszego 

.Zobowiązania podjęte przez 
załogę Za\dadów Wytwór
czych Transformator ów na 
cześć urodzin towarzysza 
Bieruta i $więta Pierwszo
majowego przedstawiają war
tość 844 tys. zł. Między In
nymi brygada · Wawrzyń~a 
Kukjana zwiększy wydajn~ć 

pracy o ·12 proc„ a pracowni
cy oddziału ·przygotowawcze
go m·ontowni zwiększą wyko
nanie baz z 205,8 proc. do 208 
proc. Dział mechaniczny do 
dnia 18 kwietnia wykona do
datkowo 30 kompletów czędcl 

oraz zwiększy średnio wy
dajność o 2 proc. Brygada od
działu kotlarni Nr. 1 podnie
sie swą produkcję o 22 proc. 

Zobowiązania chło.pów 
Na zebraniu w gromadzie 

Klice, gm. Regimin, pow. Cie
chanów-<:hłopi podjęli szereg 
zobowiązań ,dla uczczenia 60 
rocznicy urodzin Prezydenta 
RP, Bolesława Bieruta. 
. W liście, którego tekst u

chwal9ny zo~tał na zebrirniu, 
chłopi grom. Klice przesyłaj ą 

Prezydentow·i ·swoje proste, 
serdeczne chłopskie pozdro.
wienia. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

W Okręgowej Radzi!'! Związ_ 
ków Zawodowych odbyła się 

narada pracowników przemy
słu metalowego z terenu Lodzi 
i województwa, na której pra
cownicy Zakładów Mechanicz
nych im. Strzelczyka tow. 
tow. Stanisław Perdas i Jó
zef Wójcik wezwali wszyst
kich metalowców w kraju do 
współzawodnictwa o przedter
minowe wykonanie Planu 6-
letniego. 

Łódzkiej Fabryki Maszyn Je- · 
dwabniczych zobowiązał się 

wykonać przypadające na nie
go zadania Sześciolatki do 
końca stycznia 1953 r. Fre
zer z Zakładów im. Strzelczy
ka Władysław Smoczyński 

zrealizuje Plan 6-letP\ do dn. 
22 lipca br„ a ślusarz z Zakła- Julia Sz1}mańsk(l z ZPB im . .,...a---------------i----------- -----------·---
dów M-3 Antoni Górski _ do Róży Luk semburg, instru ktor-
konca br, Spawaczka :· Irena ka szkolenia,~ ~etodą in~. Ko-

. , . walewa, zobowiązała się dla 

Apel ten podj ęło już szereg 
pracowników. Między inny mi 
tokarz Edmund Ochocki z 

Dert?n z Zakładow L-~ w Pa_ uczczenia 60 roczn.icy ur orbn 
biamcach zakończy zadania towarzysza Bieruta i Swięta 1 
Sześciolatki w III kwartale j Maja przyspi eszyć s zko1~ni e 
1953 r. powierzonych jej opiece tk,i-

czy . 

Za przykładem tira ei robotn ików 
, S zeroklm echem rozbrzmlalo wezwa-

nie za.togi „Pafawagu". Haslo uczcze
J'!(a czynami prod ukcy jnyrnl 60 rocznicy 
Ul'odzio ukochanego przywódcy narodu po\
sl,dego, tow~rzysza Boleslawa Bieruta, 
I święta 1 Ma,1a, dotarło do najodleglejszych 
zakątków naszej ojczyzny. 

Za przykładem klasy robotniczej, pr~o,
dującej siły naszego narodu, ruszyła w1es. 
Cbłopl z gromady Chraplewo, odpowiada
ją<' na robotniczy . apel, wezwali chłopów 
wszystkich gromad do podejmowania zo
bowiązań produkcyjnych, do wzmożenia 
'\VYSiłków dla powiększenia produkcji rol
nej. „My, chłopi gromady Chra,plewo - pJ
szą w liście do towarzysza Bieruta -

1iragniemy dać wyraz naszej gorącej miło
ści dla Ciebie i godnie uczcić ten uroczysty 
dzień dla każdego uczciwego patrioty -
P olaka". 

Bliskie i drogie je~ imię towarzysza 
Bieruta sercu l'ażdego chłopa pracującego, 
wsp\jłgospodal'Za wolnej ojczyzny. To prze
cież dzięki niezmordowanej, ofiarnej walce 
tow. Bieruta, dzięki jego mądremu kierow
nictwu, władza ludowa obaliła panowanie 
burżuazji i obszarników, przeprowadziła 
reformę rolną, pn:ekre5liła olbrzymi ciężar 
długów przedwojennych, który gniótł masy 
chłopskJe, spychane na dno 'nędzy przez 
kapitalistyczne rządy. 

, To dzięki realizacji słusznej linii partii, 
na czele której stoi towarzysz Bierut, po
przez zacieśnianie I utrwalanie sojuszu ro
botniczo - chlopskie_go, wieś polska wkro
cZ)'la na drogę swego rozwoju, na droe-ę 
likwidacji wiekowego zacofania. Ruszyły 
traktory na naszych polach, zapłonęło 
!Owlatlo elektryczne w tysiącach wsi, o
twarły się szeroko bramy uniwersytetów I 
szkół dla młodzieży chłopskiej . Najwyższe 
stanowiska I godności są dziś dostępne dla 
chłopów współbudowniczych nowego ży
da w naszej ojczyźnie. Powstają spółdziel
nie produkcyjne, przekształcające drobne, 
zacofane gospodarstwa rolne, w duże, o 
pn:odującej techµice gospodarstwa zespo
łowe. 

To pod przewodnictwem tow. Bieruta 
opracowany zostaJ projekt Konstytucji, 
który głosi m. In.: „W Polskiej Rzeczypospo
litej T,udowej władza należy do ludu pra
cu ,lącego miast I wsi". 
Głęboko w serca chłopów noadły słowa 

towarzysza Bieruta wypowiedziane na do
żynkach: „Państwo ludowe wysoko ceni 
znojny trud każdego rolnika - zarówno 
pracującego indywidualnie jak i zespoło
wo". Chłopi pracujący odczuwają troskę, 

jaką otacza ich państwo ludowe I pierwszy 
jego obywatel, towarzysz Bierut. Państwo 
przychodzi Im z szeroką pomocą w tego
rocznej kampanii siewnej uruchamiając 
nowe ośrodki maszynowe wyposażone 

w doborowy sprzęt, dostarczając nawozów 
sztucznych, kwa.llflkowa.nych na.slon, kre
dytów, .aby lr.psza była orka l siew, lepsze 
zagospodarowanie odłogów, wyższa pro
dukcja rolna, bogatszy plon. 
Chłopi pamiętają wskaza.nla towarzysza 

Ble~ta zi:,warte w orędziu noworocznym: 
„Bracia' chłopi ! Osiągnięcie przełomu we 
wzroście produkcji rolnej ·1 w rdzwoju ho
dowli od was przede wszystkim zależy". 
Chłopi zdają sobie coraz lepiej sprawę ze 

swoich obowlrizków wobec państwa I naro
du. Wiedzą, i e musZI\ zwiększyć swoją pro~ 
dukcJę rolną l ltodowlao ą, zlikwidować od
łogi, podnleść plon l Ilość produktów mię
snych dostarczanych mia.stu. Ze w ten spo
sób pogłębiają spójnię między mla.stem a 
wsią, pomagają w uprzemysłowieniu nasze
go kraju I wzmacniają siłę naszej ojczyzny. 

Z tej świadomości zrodziły się zobowiąza
nia chłopów gromady Chraplewo, zmle1·za
jąoo do podniesienia 'produkcji rolnej, do 
lepszego zaopatrywania miasta w produkty 
I s urowce rolne. 

W zobowiązaniach swych, w-ymagających 
dużego wysiłku mózgów I rąk, zawarli 
chłopi gromady Chraplewo swoje gorące ży
czenia złożone towarzyszowi Bierutowi. Zo· 
bowiązanla te będą zachętą dla wszystkich 
chłopów pracujących do wzmożenia wysił
ków celem podnleslenla gospodarki rolnej, 
wprowadzenia lepszych sposobów uprawy, 
będą podnietą do włączenia się wszystkich 
chłopów w włelkl, zbiorowy wysiłek pro
dukcyjny celem UCl;Czenia 60 rocznicy uro
dzin towarzysza Bieruta 1 święta 1 Ma.ja. 

„ Wzywamy wszyst1Sf e gromady w ca!ym 
kraju - a pelujB, chłopi z gromady Chrapie
wo - do pójścia na.szym śladem, do wzmo
żenia pracy nad podniesieniem produkcji 
rolnej I do jak najbardziej sprawnego prze-· 
prowadzenia s iewów wiosennych, 

Nikt z chłopów gospodarujących Indywi
dualn ie czy pracujących w spółdzielniach 
p6dukcyjnych lub PGR nie zostanie 
obojętnym na to wezwanie. Albowiem dro
gi I bliski jest każdemu · chlapu towarzys\li 
Bierut, albowiem wiedzą, ie pod jego kie
rownictwem mia.sto i wieś, cały naród wal
czy o pokój I realizację Planu Sześcioletnle
i:-o. 

Apel chłopów :1 1Tomady Chraplewo znaj
dzie żywy oddźwięk w tysiącach gromad 
chłopskich, które, przyjmując zobowiązania 
produkcyjne, zadokumentują swój patrio
tyzm, swoje oddanie wielkiej sprawie znie
sienia wyzysku człowieka przez człowieka, 
spra.wle zbudowania socjalizmu. · 

W tej wa.lee przewodzi nam nasza partia, 
na czele k tórej stoi umilowany przez na
ród, nieugięty rewolucjonista - bojownik o 
pokój I szczęśliwe jutro dla milionów Po
laków, wierny uczeń Stalina - towarzysz 
Bolesław Bierut. 

Pisarze 
Wczoraj prŻybyli do Łodzi 

członkowie delegacji radzieq
kiej, goszczącej w J?olsce w 
związku z obchodem 100 rocz
nicy śmierci Mikołaja Gogola 

znana powieściopisarka, 
laureat Nagrody Stalinowskiej, 
Anna Karawajewa i wYbitny 
teoretyk literatury, profesor 
Akademii Nauk Społeczn:vch 
w Moskwie, Aleksander Mias
nikow. 
Przybyłych gości witali · prze

wodniczący WKOP rektor AM, 
prot. dr Paluch , przedstawi
ciele partii, profesorowie Uni
wersytetu Łódzkiego oraz 
członkowie zarządu oddzia łu 
łódzkiego Związku Literatów 
Polskich. 

W godzinach popoludnln
wych znakomici goście udali 
się do Łódzkich Zakładów 
Przemysłu Wełnianego, gdzie 
spędzili ponad dwie god1i11y 
na zwiedzaniu świetlicy, klubu 
racjonalizatorów i żłobka. ' 

W świetlicy fabrycznej ze
bra !o s ię kilkadziesiąt robotnic 
LZPW, z którymi długo i ~er
decznie rozmawiała Anna Ka
rawajewa . Przodujące pr.ządki 
tych zakładów : Stefania DubHs, 
Sabina Pietrasik, Maria Kmin 
i inne opowiadały gości0m 
radzieckim o swYch osiągnię
ciach produkcyjnych, które za
wdzięczają przede wsr.ystl.;im 
stosowaniu metod pr acy opar
tych na systemie Korabieln(
kowej i Czutkicha. Znakomita 
pisarka radziecka opowi~dała 
łódzkim robotnicom o swej 
pracy w piśmie „Sowi.eckaja 
Zeńszczyna", które wyd3wane 
w różnych językach, dociera 
do ~6 krajów świata, mówiła 
o olbrzymich osiągnięciach ko
biet radzieckich budującyc\l w 
!wym kraju komunizm. 

Z Łódzkich Zakładów Prze
mysłu Wełnianego goście ra
dzieccy udali się d,o oddziału 
łódzkiego Związku Literatów 
Polskich, gdzie autorka „Ro
dzinnego domu'.' opowiedziala 
polskim kolegom o twórcze! 
atmosferze, w jakiej żyją i 

radzieccy 
pracują pisarze radzieccy, po
dając wiele ciekawych szcze
gółów . na temat 0rganiz?cji 
produkcji literackiej w Związ
ku Radzieckim i dzieląc się 
swoimi doświadczeniami pisar
skimi. 

Prof. A. Miasnikow wygłosił 
w Uniwersytecie Łódzkim od
czyt o twórczości Mikołaja Go
gola, podając szereg rew~la-

w Łodzi 
cyjnych wiadomości . n.a temat 
znalezionego - niedawno t. zw. 
„zielonego zeszytu", ..zawi era
j ącego notatki pisarza z ostat
nich dwóch miesięcy jego 
życia . 

Godziny wieczorne mili goś
cie spędz i li w Teatrze No,•ivm 
na przedstawieniu sztuki · K . 
Gruszczyńskiego „Pociąg do 
Marsylii", 

W hallu Granr:l-~iotelu, Annę Karawajewq i prof. Alek
sandra Miasnikowa witali przedstawiciele KŁ PZPR 
ŁKOP, Związku Literatów i profesorowie .Uniwersytet~ 

Łódzkiego. 

Na cześć Świ E:ta Kobiet 

Włókniarki zwycięsko realizują 
swe zobowiązania 

Pracownice łódzkich zakła
dów pracy melduj ą już o wy
kC'naniu zobowiązań, podj ę
tych na cześć 8 Marca. 
Załoga ZPB im. HANKI 

SA WICKIEJ, która podjęła zo
bowiązania na ogólną sumę 
434.733 z', w ciągu 17 dni da
la ponadplanową produkcję 
wartości 382 tys. zł. Do dnia 15 
marca zobowiązanie zostało 
wykonane w 87,7 proc, Szcze
gólnie wyróżniły się prządki 
Janina Szwaczyna, która wy-

konała bazę w 136 proc„ Ro
zalia Kudlik - w 135 proc. i 
Domać1ska w 116,4 proc. W 
skręcalni najlepsze wyniki 
osiągnęły tow. tow. Szalińska, 
Wursl i Wojciechowska. 

W ZAKŁADACH im. BAR
DOWSKIEGO cerowaczki · zo
bowiązały się wycerować 3,929 
m towaru. Zobowiązanie to 
wykonały do dnja 4 ma rca, 
Tkaczka Wiktoria Koniusz 
przekroczyła swe zobowiązanie 
wykonując bazę w 106,3 proc., 
Zofia Józefowicz - w 103,4 
proc. i Irena Karolak w 105 
proc. Tarchomińskie Zakłady 

penicylinę krystalicz n ą 
Członkinie Ligi Kobiet w 

CENTRALI OGRODNICZEJ 
W RADOMSKU dla uczczenia 

dukowały jedynie tzw peni- Mie-dzynarodowego Dnia Ko
cylinę bezpostaciową. Penicy- biet. zobowiąro·ly się przed
l i ną_ krystaliczna w przeci- te.rm inowo wykonać bilans w 
wień stw i e do bezpostac iowej, dz iale księgowości, :xmadto 
nie jest wrażliwa na wyższą wyjechać w teren i zakontrak

produ kują 
WARSZAWA (PAP) . - W 

wyniku w ielom iesięcznych 
prac załogi oddziału penicy
liny Tarchomińskich Zakła
dów, zgodnie z podjętym zo
bowiązaniem, uruchomiono 
produkcję penlcyllny krysta-
licznej, ~ 

. Dotychczas_ za_;łady te pro-

lemperat.u rę i zachowuje swą 

normalną zdolność lecznic zą 

co najmniej w ciągu 3 lat. 

tować 15 ha wa rzyw i owo-

! 
cóv; w celu planowego zao
pa t rywania miasta w w.a!'q'
wa i owoce. 

Do Towarzysza 
Bolesława Bierutą. 

Fr~zerzy Z. M. im. Strzelczyka 
tow •. tow. Perdas i Wójcik n1eldują 
o wykonaniu zadań Sześcio latki 

Drogi Towarzyszu Prezydencie! 
My, metalowcy - Józef Wójcik i Stanisław Perdas, 

pracownicy Zakładów Mechanicznych im. StTzelczyka 
w Łodzi , meldujemy Ci, Drogi Towarzyszu P rezyden
cie, że wykonaliśmy już przypadające na nas zada-
nia Planu 6-letniego. ' 

Zawdzięczamy to Twoim wskazaniom. Wypełnialiśmy 
to - do czego wzywałeś polski świat pracy. A więc sy- ·· 
stematycznie podwyższaliśmy wykonanie baz akordo
wych, stosowaliśmy radzieckie i:netody pracy i konser 
wacji maszyn, swoim wieloletnim doświadczeniem dzie
liliśmy się z młodymi pracownikami. 

Dobrze zdajemy sobie sprawę, że nowe, wielkie bu
dowle socjalizmu potrzebują z każdym dniem więcej 
maszyn, więcej narzędzi. Potrzebuje ich także nasza wieś 
i nasze spółdzielnie produkcyjne, PGR i Panstwowe 
Ośrodki Maszynowe.. 

Drogi Towarzyszu Prezydencie! List nasz wysyłamy 
do Ciebie w chwili, kiedy cała klasa robotnicza· czynem 
produkcyjnym wita zbliżając, się 60-rocznicę Twoich 
urodzin I $więto 1 Maja. Do setek i tysięcy składanych 
codziennie zobowiązań dołączamy l nasze. 

Ja, Stanilław Perdas postanaWiam do końca 1955 r. 
wykonać w 200 proc. zadania Planu 6-letniego, a mój 
współtowarzysz pracy - Józef Wójcik - wyszkoli 8 
niewykwalifikowanych pracowników na samodzielnych 
frezerów. 

Wzywamy jednocześnie wszystkich metalowców, aby 
poszli w nasze ślady I przyśpieszyli wykonanie przypa
dających na nich zadań, tak jak to robią robotnicy z na
szych zakładów - Eugeniusz Kondraciuk, Zygmunt Sło
wiński i Franciszek Obidowski, którzy jeszcze w roku 
bieżącym zakończą realizację swych · zadań w Planie 
6-letnim. 

Przesyłamy Cl, · Drogi Towarzyszu Prezydencie, pro
letariackie pozdrowienia i życzenia długich lat :tycia w 
zdrowiu I· radości dla dobra całego narodu polskiego, 
dl!!. socjalizmu. 

List załogi 
Zakładów io:i. Strzelczyka 
Drogi Towarzyszu! 
Robotnicy, majstrowie, pracownicy techniczni I ad

ministracyjni Zakładów Mechanicznych im. Strzelczyka 
w Łodzi przesyłają Ci najserdeczniejsze pozdrowienia 
I najgorętsze źyczenia długich lat życia, dla dobra klasy 
robotniczej, dla zwychistwa socjalizmu i szczęśliwej 
przyszłości mas pracujących naszego kraju. 

Życie Twoje i praca, Twoja wieloletnia walka o wyz
,., wolenie społeczne I narodowe mas pracujących są dla 

nas wzorem i przykładem. 
Całe życie poświęciłeś dla sprawy klasy robłJtnlczej 

ucząc ni:s ofiarności i oddania walce o prawa ludu, o wol
ność ojczyzny i socjalizm. Pod Twoim przewodem pol
ska klasa robotnicza osiągnęła wspaniałe zdobycze, któ
rych odzwierciedlenie stanowi projekt nowej Konstytu
cji Polskiej Rzeczy pospoli tej Ludowej. 

Dzień 18 kwietnia, dzień 60-lecia Twych urodzin -
postanawiamy uczcić wzmożonym wysiłkiem produkcyjc 
nym. Załoga nasza dzięki samym tylko zobowiązaniom 

zespołowym zaoszczędzi ponad 24 tvs. zł. I da dodatko
wą produkcję wartości <!,0,680 zł. Plan pierwszego półro
cza 1952 r , wykonamy w 102 proc. 

Li"t załogi 
im. Marchłelvskiego 

Drogi Towarzyszu i Naue,zycielu ! 
W związku ze zbliżającą się 60 rocznicą Twoich uro

dzin załoga Zakładów Przemysłu Bawełnianegó im. Ju
liana Mat·chlewskiego w Łodzi przesyła Ci szczere pro
letariackie, najserdeczniejsze życzenia .długich lat życia 
dla dobra polskiej klasy robotniczej. 

Załoga naszych zakładów, aby godnie uczcić dzień 
Twych urodzin . wzmoże swe wysiłki w pracy , przyśpie
szy realizację zadań trzeciego roku Planu 6-letniego. 

Ogólna wartość podjętych · w tym celu zobowiązań 
wynosi 833.675 zł. 

Podejmując te zobowiązania przyi;zekamy Ci, Towa
. :zyszu Prez:ydencie, że będziemy pracować wytrwale nad 
ich realtzac1ą, wzmagać wydajność naszej pracy dla za
pewnienia i ugruntowania pokoju. 

Przyrzekamy Ci, że stać będziemy wiernie na straży 
osiągnięć i zdobyczy mas pracujących, że będz iemy stale 
realizowali Twoje wskazania w walce o pokój i P lan 
6-letni. 

List załogi ZPW im. Barlick iego 
Drogi Towar_zyszu ! 
My, młog;a Z<lkladów Przemysłu Wełnianego irn . 

Norberta Barlickiego w ŁodJ:zi, robotnicy, ma js-trowie. 
pracowtlicy technicmn i administracyjni - przesyłamy 
Ci na,jsei'.'deczniejsze i:yceenia i poo.drowie.n iia w związ
ku ze zbl i żającą siię 60 roczrnicą Twoich u rod7lin. 

Długa i c'ężka walka klasy robotnfoz,ej o wolność 
socja lizm, walka na·rodu pol skiego o wyzwulenie 

i byt niepodległy. łączy stlę nieroizerwa·lnrie z Two·im 
·imieniem I dziełem Twojego życia. " 

Dzięki Twej ofiarnej i niezłomnej pracy, kraj nas? 
wydźwignął się IZ wielowiekowego za coia·nia :z;a1równo 
gospodarczego, Jale i politycznego. Pod Twoim prrze
W'Odnlict1wem n:a>&t~pik> izjednoczell!ie klasy robotniczej 
w PZPR, weielające·j w codziennym życiu wsikaU1nia 
Mal!'ksa. Lenina , Stal ;iria, w partii, . które.i zaufanie 
i autorytet z k·ażdym dniem wzrasta, a której Ty prze
wod!llisz. 

My, w naszej wake o reaJi?;&Cj~ Pia.nu Sześciolet· 
niego ozerpiemy sHy z wiary w słuszność drogi, po 
której Ty n.as prowadz.i Stz. Zwiększamy obronność na
Slrego państwa, przyspieszamy 11,budowan ie pods taw 
socjoalizrr:m w naszym kraju , a zarazem woz,mac niamy 
śwfa1towy f<ront walki o pokój. 

Drogi Towarzyszu! 
Dla godnego UCIZCZenia 60 roCrLnicy Twoich urodzin 

i dnia 1 Maja - święta mas pracujących ()a!ego świa
ta, podejmuijemy wbowiąza.nia pi;odukcyjne wartości 
744.950 zł. 

Przyrzekamy Ci, Towarzyszu, że nie · będziemy 
szczędzić sił dla zwycięskiego wykonania podjętych 
zobowiązań. 

Prze;;yłamy Ci najgorfltsze życzen ia długich lat źy
,cia i pracy dla dobra naszej Ojczyzny, dla zwycięstwa 
socjalizmu i pokoju. 

• 1m. 
List załogi ZPB 

Dy~izji 'Kościuszkowskiej 
Drogi Nauczycielu i Wychowawco! 1 

W związku ze zbliżającą się 60 rocznicą Twoich uro
dzin, my; załoga Zakładów Przemysłu Bawełnianego im. 
I Dywizji Kościuszkowskiej w Lodzi, ślemy Ci, Obywa
telu' Prezydencie, wyrazy hołdu, czci i przywiązania. 

Wiemy, że wszystkie nasze osiągn ięcia I zdobycze - ! 
Wyzwolenie narodowe I spolecz;ne - Tobie, Obywatelu • 
Prezydencie, zawdzięczamy. 

1

1 

Dzięki Twej umiejętnej polityce i kierownictwu wy
konaliśmy zwycięsko i przed terminem Pl.an 3-letni, 
a obecnie realizujemy nasz wspaniały Plan Sześcioletni i 
- plan budowy podstaw socjalizmu w naszym kraju. .ł 

Aby ucz• · ć 60 rocznicę Twoich urodzin, podjęliśmy • 
szereg zobowiązań, wyrażających się sumą 2.076.826 zł. • 
Jest to wyraz naszego holdii dla Ciebie, a jednocześnie i 
wyraz v.zmożenia czujności wobec zakusów imperiali- i 
stów amerykańskich, oc!Jludowujących Wehrmacht hitle- , 
rowski dla ·nowych podbojów i napaści na pokój milu- ! 

\ jące naro( ·. - : ·- ~ ······ ··········~ :•············· ·······„······~ ..... „ •••.•••••.•••• •.. ~ 
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STR. i · GŁOf:l ROBOTNICZY 

Naród węgierski Za przykładem załogi Pa-Fa-Wag i gromady Chraplewo Konferencja 
umożliwi 

współpracy 
między 

~~Ei··:a:E: 1 Robotnicy i · chł~~~ ,,P~o,~!1~~)~. !~.~~~~~~!a.'"~!~~~~.~~~~ 
ProdukcyJ·nymi· 

1
„ (Dokończenie ze str. 1) ik W tk' b ł ś b . 1 z 18 na 20 q, jęczmienia z 20 dzaln om. szys ie o s ugu- to ć zo owiązan wynos 

„Wiemy - piszą chłopi na 23 q, owsa z 20 na 23 q, jące po 6 krosien tkaczki wy- 104.832 zł. 
.....,___ _ __ __.. fle osobiście i stale btroszc~y~z wydajność upraw okopowych produkują ponad plan 14.822 

BUDAPESZT (PAP). - No-, się 0 rozwój dobro ytu, u - z ha: ziemniaków o 50 q, bu- m tkanin. Dział głównego me-
Zakłady 

MOSKWA (PAP) - Tygod
nik „Nowe Czasy" zamiegcll 
artykuł Roberta Chambeiro
i'l<i, sekretarza generalnego 
Komitetu Przygotowawczego 
Międzynarodowej Konferen
c·ji Gospodarczej, która odbyć 
się ma w Moskwie w dniach 
3-10 kwietnia br. 

wymi zwycięst\vami produk-' tury, oświaty i wiedzy rolnl- raków cukrowych o 50 q. chanika wykona pracę i re-
cyjnymi witają masy pracu-1 czej na wsi, że uczysz nas jak monty na ogólną sumę 35.727 im. Strzelczyka. jące Węgierskiej Republi\dł~ rządzić i gospodarzyć groma- • • • zł, a pracownicy wykończalni 
Ludowej 60 rocznicę urodw'.i ctri, gminą, całym naszym Przestronną, jasno ośwletlo- plan w marcu zrealizują w 
i;ekretarza generalneg-0 Wę- i' chłopsko - robotniczym pań- ną świetlicę wypełnili szczel- 118,7 proc. 
&ierskiej Partii Pracujących. I stwem". nJe licznie przybyli na zebra- Ogólna wartość zobowiązań, 
jednego z wybitnych działa- f Aby zabezpieczyć wyżywie- nie gromadzkie mało i śred- podjętych przez załogę , ZPB 
czy międzynarodowego ruchuj nie dla braci robotników, dla nlorolnl chłopi z Żernik Ma- im. I Dywizji, wynosi 2.076.826 robotniczego - Matyas.a R.a-1 uczącej się młodzieży, i dla łych, w pow. wrocławskim. z.łotych. 

W przerwie obiadowej w 
wielkiej hafi fabrycznej Za
kładów Mechanicznych im. 
Strzelczyka zebrali się tłum
nie robotnicy ze wszystkich 
oddziałów. Kiedy tow. Miko
łajczyk, przodownik pracy, 
przeczytał tekst listu do to
warzysza Bieruta, jeden po 
drugim wystQPowa-li robotni
cy, aby w linieniu własnym 
lub swej brygady podjąć zo
bowiązania produkcyjne. An
toni Zasada postanowił zada
nia czwartego roku Planu 6-
Jetniego wykonać do końca 
br. Eugeniusz Kondraciuk zre
alizuje swój plan 6-letni do 1 
maja br. Oddział Chojny, od
dział mechaniczny I montaż 
dadzą zaldadowl ponadplano
wą produkcję wartości 40.680 
zł. Oddział odlewni , oddział 
A, dział głównego mechani
ka, narzędziownia i rozdziel
nia zaoszczędzą 24 tys. zł. 

Autor artykułu omawia 
ko.si'ego. . wojska ludowego, chłopi gro- Wielu rolników pragnie za-

Z całego kraju naplywają~ n1ady Klice zobowiązali się dla brać głos. Huta „Kościuszko" 
znaczenie przygotowywanej 

nieustannie meldunki o prze-• tu·zczenla 60 rocznicy urodzin „Wywiązaliśmy się dobrze 
kroczeniu zobowiązań produk-~ Prezydenta Bieruta zakontrak- z naszych dotychczasowych 
cyjnych podjętych dl.a uczcze-l tować zwl(lkszone w ;.orów- zobowiązań wobec państwa 
n.La urodz:!n Rako&'ego. Mel- ~ r.aniu z pie~wszym planem _ mówi podczas zebrania 

- dunki składają robotnicy hutr· ilości j~zmienia, ziemniaków średniorolny chłop, Jan Stę-

Podczas zebrania załogi 
twarze robotników potęż
nej i stale rozbudowywanej 
huty „Kościuszko" wyrażały 
dumę i entuzjazm, wyrażały 
przywiązanie i miłość do 
przywódcy polskiej klasy ro
botniczej, Prezydenta Bieruta, 
na którego wielki, spowity 
czerwienia, portret zwrócony 
był wzrok ponad tysiąca hut
ników. 

k1, nferencji, podkreślając, ja
ko fakt znamienny, szybki 
wzrost zainteresowania tą 
konferencją wśród najrozma
itszych warstw społecznych. 
J,1icjatywa zwołania konfe
rencj1. którą początkowo pew-i zakladóvt przemysłu włó- · jedalnych, lnu , bural<łi\v cu- pień. _ Pierwsi w na-

kienniczego, górnicy i koleja-1 krowych, rzepaku jarego, tra- szej gminie sprwda!iś- na część prasy usiłowała 
r.ze, chłopi pracujący. W'J nasiennej oraz wzorowo my wszy.stko zboże. Gro-

Zaloga kombinatu im. R.a- f- wypielęgnować zakontrakto- mada nasza umie pracować I 
kosi'ego, realizując podjęte~ wany blok nasienny - zobo- dlatego śmiało możemy przy
.wbowiązania, dala Już 1.560~ \\ iązali się także podnieść wy- rzec Prezydentowi, że zwięk
:ton stali ponad plan. 'I dajiność zbóż kłosowych z ha: szymx wydajność z ha. Sam 

przedstawić w krzywyn1 
zwierciadle, obecnie trakto
v1ana jest niemal powszechnie 
jako bezwzględna konieczność:, 
jako sposób umożliwiający u
~unlęcie trudności, które po
dzieliły świat na dwa obozy. 

-----------------------~zebrałem średnio 18 q pszeni

Wieś przygotowuje się 
do akcji siewnej 

cy z ha, a jak jeszcze bar
dziej sumienpie uprawię rolę, 
to zbiorę 20 q, a może i wię
cej". 
Chłopi z zapałem potakują. 

·Gromada uchwala, że podnie
sie wydajność z ha pszenicy, 
żyta, jęczmienia I owsa o je

Na mównicę wstęp<>wać za
częli robotnicy - przedstawi
ciele poszczególnych oddzia
łów, przodownicy, ZMP-ow
cy i kobiety, składając ambit
ne zobowiązania. 

Dowodem tego ząintereso
wania jest zapowiedź przyby
cia na konferencję około 450 
delegatów. 

GOTOWI DO SIEWÓW 
SOM dalszych powiatów, 

tj. wieluńskiego i laskiego, 
zakończyły już remonty ma
szyn, potrzebnych do wiosen
nej ą.kcii siewnej. W pra
cach przygotowawczych do 
siewów na terenie wojewódz
twa łódzkiego wyróżnili się 
następujący kierownicy SOM: 
w pow. kutnowskim 
tow. Stanisław Sakwa z ł..a
nlęt, tow. Edward Komorow
slti z Ostrowców i ob. Bole
siaw Frątczak ze Strzelec; w 
pow. piotrkowskim - ob. Jan 
Stańczyk z Łęczna; w pow. 
wieluńskim - tow. Edmund 

' Jurczyński z Praszki i tow. 
Władysław Bumas z Rudnik; 
w pow. laskim - ob. Edward 
Krawczyk z Sędziejowic o
raz w pow. łęczyckim - ob. 
Tadeusz Krysiak z Wartko-

' wie. Dz.lęk.I ich ofiarnej pra
. cy, SOM, którymi oni kie
rują, jako pierwsze w woje-

1/ wództwie łódzkim, zakończy
. ły przygote>wanie do wio5en

nej akcji siewnej. ' 

\l WPŁATY NALEżNOSCI 
r PODATKOWYCH 

{Powiat wieluński jako 
,pierwszy w województwie 
iódzkim uregulował pierwszą 

ratę zaliczki na podatek 
:gruntowy, wpłacając ją w 101 
proc. Na ostatnim miejscu w 
>tym zakresie znajduje się ! 
ipowiat kutnowski, gdzie za- 1 

mieszkuje stosunkowo duża 
liczba kulaków. Powiat ku
tnowski uregulował pierwszą : 
iratę zaliczki na podatek i 
gruntowy w 38 zaledwie pro
centach. Wynika to między ' 
innymi z tego, że Prezydium! 
PRN w Kutnie w niedosta- · 
tecznym stopniu interesuje 1 
eię sprawą wpłat 

GROMADA ANTONIEW 
ZAKOŃCZYŁA 
KONTRAKTACJĘ 

Chłopi gromady A11toniew, 
gminy Lubianków, w pow. 

Nowy numer 
tygodnika 

„Nowe Czasy'' 
MOSKWA (PAP) - W Mos

kwie ukazał się kolejny (10) 
numer il,godnika „Nowe Cza
sy", poświęconego zagadnie
niem międzynarodowym. 
Artykuł wstępny pt. „Ko

leina zmowa agresorów" za
wiera ocenę wyników obrad 
lizbońskiej sesji rady paktu 
atlantyckiego. 

W numerze znajdujemy po
nadto następujące ' artykuły: 
prof. Krzyżanowskiego pt. 
„Dwie drogi energetyki", R. 
Chambeiriona pt. „Co może 
dać Międzynarodowa Konfe
rencja Gospodarcza", O. Le
siewicza pt. „W poozukiwa
nlu tego, co nie istnieje", W. 
Nlkltlna pt. „Trzy tygodnie w 
Danii", E. Krasilnikowej pt. 
„W obronie dzieci". 

' fowickim, przekonani o ko
rzyściach, wynikających z 
kontraktacji roślinnej, maso
wo przystąpili do zawierania 
kontraktów. Do dnia 24 lu
tego br. gromada Antoniew 
całkowicie zakończvła kon
traktację roślinną. • Sukces ten 
zawdzięczać należy również 
ofiarnej pracy ob. Liśki~i
cza, który przyczynił się do 
przedterminowego zakończe
nia kontraktacji w gromadzie 
Antoniew. 

KAnYGODNE 
NIEDBALSTWO 

den kwintal. 

„Załoga stalowni wyprodu
kuje 540 ton stali ponad plan 
- oświadczył wytapiacz Win
kel - i w stosunku do stycz-

ZPB im. I Dywizji 
Kościuszkowskiej · 

. nia zmniejszy wybraki o 30 
proc., podnosząc swoje kwa
lifikacje w oparciu o instruk
cję technologiczną". 

„Ble - rut, Sta - lin, po -
kój", skandowa:ly setki robot
ników, zebranyeh w świetlicy 
Zakładów im. I Dywizji Ko
ściuszkowskiej. Te okrzyki, 
radość na twarzach i podej~ . 
m<>wane zobowiązania najle
piej świadczą o ogromnej mi
łości i przywiązaniu, jakie ży
wi cal.a załoga do Tego, który 

Małgorzata Gaźdzlk, znana 
wśród załogi huty „Kościusz
ko" aktywistka społeczna I 
przodownica pracy, zgłosiła 
zobowiązanie brygady kobie
cej w walcowni średniej, któ
ra postanowiła wyprodukować 
do 1 maja br. 580 ton wyro
bów walcowanych ponad plan. 

Masowe zobowiązania pod
jęły brygady młodzieży. Bry
gada im. Janka Krasickiego 
w stalowni z Ewaldem Cze
chem n!l czele, zobowiązała 
się wykonać pięć wytopów 
J>zybkościowych ponadplano
wo. Brygada Im. Ili! Eren
burga zobowiązała się wra:.: z 
załogą aglomerowńl wykonać 
7QO ton aglomeratu ponad 
plan. 

ZPB im.· Armii Ludowej 

Łódzka Fabryka 
Wyrobów Gumowych 
W celu uczczenia 60-roczni

cy urodzin towariys:r.a Bieru
ta oraz Swlęta i - Maja ia
łoga Łódzltlej Fabryki Wyro
bów Gumowych robowiązala 
Fię wykonać plan w marcu i 
kwietniu w 102 proc. 

Zakłady A-2 
W Zakładach Wytwórczych 

Aparatów Niskiego Napięcia 
stawiła się na masówkę cała 
załoga. Sala świetlicowa, ude
korowana czerwienią, kwia
tami I emblematami pokoju 
- wizerunkami białego gołę
bia, tchnęła uroczystym nas
trojem. Wszyscy zdawali so
bie sprawę z ważności chwi
li, z tego, że. swoimi zobo,wią
zaniaml godnie uczczą 60 ro
cznic-i: urodzin towarzysza 
Bieruta i dzień 1 :Maja. 

Stwierdzając, ze Międzyna
rodowa Konferencja Gospo
darcza nie będzie naradą 
przedstawicieli poszczególnych 
rządów i że nie ma ona zp.
stąpić istniejących organów 
międżynarodowych, Chambei
r11n podkreśla, że dzięki temu 
delegaci będą mogli znacznie 
swobodniej wypowiadać swe 
opinie. Przyjadą oni do Mos
kwy w nadziei, że bezpośred
ni kontakt między nimi przy
czyni się do poprawy sytuacji 
I rozładuje napięcie istniejące 
w stosunkach międzynarodo
wych. 

• • • 
PARYŻ (PAP) Ogromne 

zainteresowanie, jakie wzbu
dziła we Francji Międzynaro
dowa Konferencja Gospodar
cza w Moskwie, zmusiło na
wet prasę mieszczańską do 
poświęcenia konferencji sto-

Delegacja 
kobiet francuskich 

przybyła do Warszewy 

W ostatnim czasi'1 nastąpiła dba i troszczy się . o wszystko 
znaczna poprawa w pracy i o wszystkich - towarąsza 
warsztatów remontowych Bieruta. Tkaczka Aniela Kieł
POM w Bogdance, pow. bik postanowiła skrócić ter
brzezińskiego, i w Zapolu, mih realizacji planu półrocz
pow. sieradzkiego. Maszyny nego o 11 dni. Układaczka, Jó
są tam naprawiane s?.ybko I zefa Wiśniewska, wykonująca 
sprawnie. Fakt ten nie może 195 proc. bazy, . zwiększy swą 
jednak służyć jako dowód wydajność o dalsze 5 proc. Za
wtaściwej troski kierownictw loga przędzalni I postanowiła 
POM o pełne przygoto- wykonać ponad plan do 18 
wanie maszyn do siewów. kwietnia 42.959 kg przędzy. 
Wiele bowiem pługów i bron Salowi wrganizują do dnia 8 
znajduje się dotychczas w marca dwie trójki przędzalni
gromadach, gdzie były -~ko- cze, a ptządki: Józefa Kudlik, 
rz.ystywane podczas JCsten- Helena Walczak i Stanisława Pracownicy przędzalni śre
nych prac polnych, a kierow- Gregor zwiększą swą produk- dnioprzędnej zakładów im. 
nictwa wymienionych POM I cję o 4 proc. Armii Ludowej zobowiąza:I 
nie wiedzą, czy maszyny te W ty;n szlachetnym· wspól: się na cześć 60-rocznicy uro-
są z.dolne do użytku. zawodrnctwle załoga tkalni dzin towar~sza Biel'uta wy-

Do stołu prezydialnego zgła
szają się przedstawiciele po
szczeg6lnych oddziałów fa
bryki składając zobowiązania 
w Imieniu zespołów i indy
widualne. Podejmują rów
mez zobowiązania organiza
cje masowe - TPPR, ZMP i 
Liga Kobiet. W sumie do 
końca kwietnia załoga za
oszczędzi l da dodatkową 
produkcję na sumę 1.745.7~3 

zl:. 

WARSZAWA (PAP) -Dni.a 
5 bm. przybył.a do Warszawy 
delegacja kobiet francu.śk.ich, 
która weźmie udzi.al w uro
czy&tościach zwląza.nych z 
Międzynarodowym Dniem Ko
biet. 

-------------------------, produkować dodatkowo 17.420 
kg. przędzy. Tkacze i maj
strowię z oddziału Centrala 
zwiększą wykonanie planu o 
0,5 proc. oraz podniosą jakość 
tkanin o 1 proc. Załoga wy
kończalni poprawi jakość 
tkanin o 3 proc. l zaoszczedzi 
na chemikaliach 5.223 zł. Za
łoga warsztatu mechanictne
go postanowiła r.ainstalować 
4 odkurzacze w trzepalni, 
wykonać przyrząd do prosto
wania gwoździ i zainstalować 
dźwig w wykończalni. Ogó
łem podjęte zobowiązania 
przedstawiają wal'tość 533.331\ 
zł. 

dyplomałyczna KPD poprze każdy rząd, 
który domagać się będzie 

sprawiedliwego traktatu pokojowego 
Oświadczenie towarzysza Maxa Reimanna 

BERLIN (PAP). - .Agencja 
ADN donosi z Duesseldorfu: 

W związku z pogłębiającym 
siEi wśród ludności zachodnio
niemieckiej brakiem zaufania 
do rządu Adenauera oraz w 
związku z hasłem Niemiec
kiej Partii Komtmistycznęj -
,,.Precz z Adenauerem", dzien
nik „Freies Volk" zwrócił się 

do przewodniczącego Komu
nistycznej Partii Niemiec 
Maxa Reimanna z następują
cym pytaniem: „Czym się 

kieruje Niemiecka Partia Ko
munistycma w swym usto
sunkowaniu się do rządu za
;hOC!nio - niemieckiego?" 

Komunistyczna Partia :Nie
miec - odpowiedział Max 
Reimann - uważa, że dla e
gzystencji narodu niemiec" 
kiego niezbędne jest jak naj
szybsze zawarcie traktatu po
kojowego między Niemcami i 
czterema wielkimi mocar
stwami. Naród niemiecki pra
gnie sprawiedliwego traktatu 
pokojowego, który prtywróei 
suwerenność Niemiec, nie 
chce natomiast niewolniczego 
„układu ogólnego". 

W związku z tym konlecz-

ne jest osiągnięcie porO'ZU
mienia między Niemcami 
Wschodnimi i Zachodnimi o
raz wszczęcie rozmów ogól-
noniemiecklch w sprawie 
przeprowadzenia demokra-
tycznych wyborów do Zgro
madzenia Narodowego. Trak
tat pokojowy bowiem może 
być zawarty jedynie ze zje
dnoczonymi Niemcami. 

Komunistyczna Partia Nie
miec poprze każdy rząd, któ
ry domagać się będzie spra
wiedliwego traktatu pokoj<0-
wego oraz przeprowadzenia 
rozmów między przedstawi
cielami Niemieckiej Republi
ki Demokratycznej I republi~ 

ki federalnej w sprawie wy
iborów ogólnoniemieckich. 

ZPW im. Nowotki 
Załogi posu:;>;ególnych od

działów Tomaszowskich Za
kładów Przemysłu Wełniane• 
go Im. Nowotki robowlązały 
się zwiększyć wykonanie pla
nów produkcyjnych o I I 2 
proc. oraz Podnieść jakość 
tkanin aotowych o 2,7 proc. 
Na szczególne wyróżnienie 
zasługują zobowiązania tka
czy Tadeusza Szyszkowskiego 
i Czesława Zielińskiego. 
Pierwszy z ·nich podniesie 
wykonanie bazy o 1,4 proc. a 

Pabianickie Zakłady 
Przemysłu Chemicznego 

Kronika 
WARSZAWA (PAP). - W 

dniu 6 bm. nowomianowany 
ambasador nadzwyczajny i 
pełnomocny · Bułgarskiej Re
publiki Ludowej w Polsce, 
pan dr Klril Dram.a!ijew, zło
ży! wizytę w&tępną wiceminl
~trowi spraw zagranicznych, 
Stefajowi Wierbłowsklemu. 

Gauleiter 
Europy Zach. 

w poszukiwaniu 
mięsa armatniego 

Wuystkie oddziały Pabia
nickich Zakładów Przemy
słu Chemicznego podjęły zo
bowiązania produkcyjne, dzię
ki realizacji których dadzą 
krajowi poważne ilości che
mikalii I leków ponad plan. 
I tak oddział barwników a
zotowych wykona do dnia 1 
maia dodatkowo 6.300 kg MOSKWA (PAP). - Agen-
barwników wartości około 115 ~~~ TASS podaje ze Stambll-

tys. zł . Pracownicy Oddziału W dniu 4 marca odbyło się 
amldoplriny wyprodukują do w An.karze spotkanie naczel-
18 kwietnia 40 kg. tego leku, nego di>wódcy sił zbrojnych 
a pracownicy tabletkami eo .agresywnego paktu atlantyc
kg. leków w tabletkach i 100 kiego gen. Eisenhowera z tu
kg. pabialginy. Również inne recki~ działaczami państwo-
<J9aziały produk'cyjne bniz w~m~. · 'k d . . , 

. d . . t . · 1 a wym a z on1eS1en pra~own1cy a mmis racyJni prasy tureckiej, Eisenhower 
po.dJęll szereg Cennych zobo- przeprowadził rozmowy, do-
wiązań. Ogólna Ich wartość I tyczące kontyngentu wojsk 
wynosi 510 t.ys. zf, tureckch. · 

burżuazji na fotel premiera jest czło
wiek pozbawiony praw wyborczych w 
1945 roku za współpracę z okupantem 
hitlerowskim, człowiek, który paro
krotnie musiał płacić grzywny z ty
tułu ustaw o „nieuczciwym wzbogace
niu się". 

Rola, jaką Pinay ma do odegrania, 
jest wyraźna. Ma on utorować gaulli
stowskim faszystom drogę do władzy. 

KIERUNEK - MOSKWA 

„Gość w dom.„" 

„w Lizbonie uczyniono wielki krok 
naprzód.„" - oświadczył w przemówie
niu radiowym amerykański minister 
spraw zagranicznych, Acheson. W 
Lizllonle bowiem przeprowadzona zo
stała zasadnicza u~hwa la w sprawie 
przyjęcia hitlerowskiego Wehrmachtu 
do tzw. „armii europejskiej" i rządy 
atlantyckie zobowiązały s1ę do przy -
śpieszenia w swych kt;aj ach wyścigu 
zbrojeń. W parę zaledwie godzin po 
przemówieniu Achesona upadł rząd 
frartcuskl, potknąwszy się · właśnie o 
uchwały lizbońskie. O~tatnim gwoź
dziem do trumny rządu Faure'a było 
wystąpienie we francuskim Zgroma
dzeniu Narodowym z tądaniem u
chwalenia 15 proc. podwyżki istnieją
cych podatków. A więc w p:irę dni 
po konferencji lizbońskiej w jednym 
z głównych krajów atlantyckich na
cisk społeczeństwa zmiótł rząd, który 
złożył podpis pod uchwałami lizboń
skimi. 

Pewien poseł konserwatywny brytyj
skiej Izby Gmin, komentując decyzje 
konferencji lizbońskiej w sprawie Wf
stawienia przez kraje Europy zachod
niej w ciągu br. 50 dywizji, ośwlad -
czyi: „Jest to erytrrtetyka ale w krai
nie czarów: - bierze się pierwszą lep
szą cyirę I dodaje się zero'". Cóż n•\stra
ja takim pesymizmem wielce reakcyj
nego posła brytyjskiej Izby Gmin? Od
powiedź mieści się w jednym słowie -
k r y z y s . Po prostu kryzys gospo
darczy, finansowy, surowcowy Itp„ któ
ry szaleje we wszystkicb krajach at
lantyckich, nie omijając W. Brytanii. 
Ocena tej Sytuacji kryzysowej znu l.tl~a 
znamienny wyraż Ila lamach brytyJ" 
skiego pisma „Stmday PiCtotial", któt'e 
stwierdza, że „maksimum", jaki!! An
glia może przeznaczyć na cele wojenne 
jest o wiele niższe niż minimum, ja
kiego od niej żąda EisPnhower i Kon
gres USA". DlaczPgo~ Dlatego, że Jak 
wyjaśnia ,Pismo, „wysiłek., jaki Anglia 
wkłada w budowę ,.armli cieniów" do
prowadził już gospodarkę brytyjską 
do krytycznej sytuacji''. 

klem Radzieckim, z krajami demokra
cji ludowej. Rozwinięcie wymiany han
dlowej z Europą wschodnią oznaczało
by bowiem dla setek fabryk angiel
skich, francuskich, belgijskich czy 
szwajcarskich podjęcie produkcji, roz
szerzenie jej, oznaczałoby zamówienia 
i zbyt na towary, które w ekonomice 
wojennej świata zachodniego nie znaj
dują ujścia. Stąd olbrzymie, powszech
ne zainteresowanie Międzynarodową 
Konferencją Gospodarczą, która ma od
być się w Moskwie w pierwszych 
dniach kwietnia br. 

Brytyjski minister kolonii na Malajach jest dziś 350 ty. 
sir Oliver Llttleton złożył sięcy, 
przed niedawnym czasem Mimo tak potężnej ochro-

ny ...:.. Littleton czul się „w 
„przyjacielską wizytę" na. gościnie" dziwnie nieswojo. 
rodowi malajskiemu. Little- Podróż swą bowiem odby
ton odwiedził kilka m;ejsco- wal w takim oto silnie opan
wosci, obsadzonych pt:zez cerwnym samochodzie woj
wojska angielskie, których skowym. 

ZDRAJCA NA $WIECZNIKU 

Rozpocżęly. się gorączkowe poszukiM 
wania Ea riowym premierem„ Reak
cyjhi politycy jeden po dl'llglm wzy
wani byli pl'zed oblicze prez.ydehta 
Auriola, który naglił do pośpiechu. 
At w końcu wyciągnięto z· lamusa 
tzw. niezależnego, Pinay'a. Kto zacz? O
sobistość mało znana w świecie, ale 
nie we Francji. Francuzi nie zapom
nieli czasów okupacji, gdy w kolabo
rac,ionistycznych szmatł:iwcach ukazy„ 
wały się zdjęcia, przedst'łwi11jfjce Pl
nay'a w towarzystwie hitlerbwców. 
Plnay, wielki przemyslowi<'c, który na
leżał do groha tzw. radców marsLalłm
zdrajcy, Petaina, przyjął mi~.ię utwo
rzenia now<!go rządu. I oto w okupowa
nej prze~ ainerykańskicb Imperiali
stów Francji l!łówn.vm kandydatem 

• 

Z "faktu tego zdają sobie sprawę co
rliz szersze rzesze Anglików, Francu
zów, 'i\'łochów c:r.y Skandynawów; 

Coraz częściej w krajach Europy za
chodnie.i odzywają się glosy, podkreś
lające konieczność podjęcia i rozwinię
cia stosunków handlowych ze Zwiaz-

ATTLEE CóNTRA ATTLEE 

Dziennik „New York Daily News" 
pisał niedawno: „Można by spytać, co 
jeszcze zrobią panowie Truman i Ache
son, aby sprowadzić na niewinne gło
wy marodu amerykańskiego jeszcze 
więcej nienawiści ze strony całego 
śwtata?". Wieleż stów pnwdy w tym 
retorycznym pytaniu. Rośnie wciąż 
fala nienawiści przeciwko imperiali
stom amerykańskim, przeciwko tvm 
wszystkim, którzy Waszyngtonowi po• 
magają w jego brudnej r'lboaie. W 
ostatnich dniach !Ostała ujawni&~ pe
wna sprawa rzucająca światło na o
hydną rolę, odgrywaną przez socjqJ. 
demokracje. W czasie niezwykle burz
liwego posiedienla w brytyjskiej Izbie 
Gmin wyszło na jaw tajne porozumie
nie między rrndem USA, a rządem 
labourzystowskim. dotyczące udziału 
Anglii w „działalności nie ogranicza
.fącej się do Korci". Innymi słowy Att
lee w imieniu rzadu labom·zystowslde
go wyraża! zgodę na rozs1-erzenie a
gres.ii amerykAńskieJ na DalPkim 
Wschodzie Dziś tenże Attlee usiłuje 
zbić kapitał polityczny rzekomo prze
ciwstawiaJac się realir.acji tego planu. 
A wiec Attlee contra Attlee. 

w Moskwie 
• 

naw1ązan1e 

gospodarczej 
krajami 
sunkowo obszernych wypo
wiedzi. 

„Liberatlon" podkreśla, że 
Międzynarodowa Konferencja 
Gospodarcza może przynieść 
rozwiązanie problemów, któ
rt· trapią obecnie śwl!lt. Dzien
nik wyraża przypuszczenie, że 
presja Stanów Zjednoczonych 
i oficja] nych kół francuskich 
nie zdoła przeszkodzić powo
dzeniu konf PrPncH. 

• • • 
LONDYN (PAPJ - Jak po

daje „Daily Worker", w skład 
grupy brytyjskiej, która weź
mie udział w Międzynarodo
wej Konferencji Gospodar
czeJ w Moskwie, wchodzą 
przedstawiciele dziewięciu ga
to:zi przemyslu oraz kilku wy
bitnych ekonomistów, człon
ków parlamentu i związkow
cćw. 

• • • 
HAGA (PAP). - W związ-

ku ze zbliżającą się Między
narodową Konferencją Gospo
darczą w Moskwie, wielu 
przedstawicieli kół przelnyslo
wo-handlowych Holandii wy
powiada się za koniecznością 
nawiązania ścisłych stosun· 
ków handlowych ze Zwląz
ldem Radzieckim I krajami 
demokracji ludowej. 

7 marca 1 <'52 r. (Nr 58) 

600 tys. izb 
mieszka I n y(h 

wyremontowanych 
zostanie w br. 

WARSZAWA (PAP). - Je
dnym z przejawów głębokiej 
troski państwa ludowego o 
systematyczną poprawę wa
runków bytowych ludności 
pracującej jest prowadzona 
rokrocznie z funduszów pań
stwowych akcja remontów ka
pitalnych domów mieszkal
nych. Na podstawie uchwa
ły Prezydium Rządu, w roku 
bież. Ministerstwo Gospodar
ki Komunalnej przeznaczyło 
na remonty kapitalne miesz
kań ludzi pracy 300 milionów 
złotycl). Z sumy tej wyremon
towanych b~zie 600 tys. izb, 
zamleezkałych przez około 
1.100 tys. ooób. 

Najwy!sze sumy na akcję 
remonitową przyznane zostały 
województwom najbarduej u
prtemyslowionym, a tym sa
mym najliczniej zamieazk-a
łym przez rodziny robotnicze. 
M. in. woj. katowickie otrzy
mało kwotę 77.950 tys. złotych, 
woj. wrocławskie 40.980 
tys. zł„ miasto Lódź - 27 mi
lionów zł i Warszawa 24 
1.1iliony zł. 

Nad rozpocz~tymi już w 
wielu miastach i osiedl?Cll 
pracami remontowymi clu
wają, óprócz prezydiów miej
skich I gminnych rad narodo
wych, komisje gospodarki ko
munalnej i mieszkaniowej o
raz komitety blokowe i do
mowe. 

Dokumenty hańby 

W ciężkich latach mię
dzywojennych, w lat.ach 
nędzy i glodu, terroru 
i krwawej dyktatury bur
żuazji, Komuni.styczna Par
tia Polski prowadziła masy 
pracuj ące do walki o wol
ność i chleb. Nie pomaga
ły represje i kule policyj
ne. Przerażony komendaht 
wojewódzkiej policji w 
Kielcach siał taki oto ra
port za raportem do pana 
wojewody, oczekując po
mocy. Przerażony komen
d.ant alarmował o wielkim 
„marszu głodnych", który 
przeszedł przez całe Zagłę
bie, o „zajściach" w Cze
ladzi i Dąbr-0wie Górniczej, 
0 wielkich i kilkakrotnych 
demonstracjach, które od
były się w Będzinie„. · „Po-

za tym - pawlada stupaj
ka - w całym powiecie 
będ'ł.ińskim ia<inych mani
festacji nie było". 

Choć na klasę robotniczą 
spadł grad kul, choć zdra
dziecka prawica PPS za 
wszelką cenę chciała roz
bić jedność proletariatu, 
umacniał się jednolity 
front, cementowały się sze
regi robotllicie w walce o 
wolność, pracę i chleb, w 
walce przeciwko zdradzie
ckiej burżuazji, która fry
marczyła ojczyzną. 

Z tej walki narodziła się 
Polska wolna, niepodległa, 
ludowa, Polska, w której 
władzę wzięły w swe ręce 
masy pracujące miast i 
wsi. 

Sukcesy wyborcze komunistów w lnd~ach 
MOSKWA (PAP) - Agen

cja TASS podaje z belhl: 
W Delhi opublikowano wy

niki wyborów do stanowych 
organów ustawodawczych In
dii, które odbyły się w całym 
kraju w ciągu ostatnich · 4 
miesięcy. 

Spośród 27 stanów, 22 po
tladaj ą obecnle zgromadzenia 
ustawodawcze. Ogółem do 
stanowych organów ustawo
aawczych wybrano około 4 t;r
slęcy deputowanych. 

W wielu stanach wielkie 
zwycięstwo osiągnęła partia 
komunistyczna, która zjedno
czyła wokół siebie różne or
ganizacje I partie postępowe. 

Ogółem Partia Komunisty
czna Indii uzys!i"a.ła w zgro
madzeniach ustawodawczych 
stanów 181 mandatów, za! 
zjednoczony front lewicy, któ
remu przewodzi partia komu
nistyczna - 239 mandatów. 
Hinduski kongres narodowy, 
który korzysta! w wyborach 
ze swej uprzywilejowanej sy
tuacji partii rządzącej - uzy
skał 2248 mandatów. Partia 
socjalistyczna, która wysunę
ła 2 tysiące kandydatów do 
stanowych zgromadzeń usta-
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wodawczych, doznała powat
nej klęski, uzyskując tylko 
126 mandatów. 

Z całego świata 
~~~==$=:=: ~~ 

• BUKARESZT. - Na
ród rumuński obc!Wdzlł 6 bm. 
siódmą rocznicę utworzenia 
rządu ludowo - demokratycz
negó z premier em dr Petru 
Grozą na czele. 

• PEKIN. - 27 lutego 
odbyła się w mieście Hoa 
Binh wielka defilada wojsko
wa z udziałem jednostek 
vletnamskiej armii demokra• 
tycznej, które rozgromiły 
francuskich agresorów na 
froncie Rzeka Czarna - Hoa 
Binh. 

• PARYŻ. - 4 tys. górni
ków Zagłębia Douai strajku
je na zhak protestu przeciw
kć :two!nleniu grupy . górni
ków z szybu nr 9 w Escarpel„ 
le. • 
li PARYŻ. - We Francji 

spotęgował się Jeszcze ruch 
protestacyjny przeciwko zbro
!p1iczemu wyrokowi na Belo
jannisa I jego towarzyszy. Z 
całego kraju wysłano tysiące 
telegramów do Plastirasa, po
selstwa greckiego w Paryżu i 
przewodniczącego trybunału 
wojskowego w Atenach, z żą
daniem rewizji procesu i u
łaskawienia skazanych patrio
tów. 

D BERLIN. Magnaci 
przemysłowi zgłosili do bonn
skiego ministerstwa gospodar
ki nowe zapotrzebowanie na 
1 miliard l!ł milionów marek 
kredytu, który - pod maską 
tzw, „planu remontów" - ma 
być wykorzystany na cele 
zbrojeniowe. 

• DUESSELDORF. - 90 
zachodnio - niemieckich oso
bistości, i·eprezentujących ró
żne kierunki światopoglądo
we, zwróciło się z odezwą do 
ludności Trlzonii o zwołanie 
w drugiej połowie marca kon
gresu „przeciwko zbrojeniom 
i ustawie wojskowej - o po
kojowe ziednoczenie Niemiec". 

„ 

·, 

' 
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I Stalin o bolszewickich. zasadach pracy partyjnej Nie 
dla 

szczędźmy sił w pracy 
dobra • • nasze] 01czyzny ł (W 15-lecie Plenum KC WKP (b) 3-5 marca 1937 r.) 

! Nie podobna kierować pra- stających na służbie imperia
ł wid!owo pracą partyjną, mo- lizrnu, walka klasowa nie tyl
: bilizować miliony Polaltów do ko nie 06łabła, ale odwrotnie, 
ł ofiarnej pracy nad wielkim zao.strzyła się I wobec tego 
I dziełem budowy socjalizmu, ttzeba bylo wzmóc czujność 
~ jeśli się nie zna i nie przy- wobec bandytów, dywersan-

'st~powanie organów gospodar
czych. ·To znaczy . że nie wol
ne Ich pomijać, a odwrotnie, 
należy dtiałać t>oprzeż te or
gany I pomagać •m, 

w ub. roku procesy szpiegów 
w rodzaju Tatara i Kirchma
yera oraz ich drobniejszych 
pobratymcow, pwpolitych 
rzezimieszków szpiegowskich. 

To stalinowska nauka o po• 
lltycznym kierownictwie go
spodarka narodową pumags 
naszej partii wychować dzle
s\ątk, tysięcy świ-adomy~b i 
ofiarnych organizatorów bu
downictwa socjalistycznegc 

Młodzi Pr'"'Y,·iac>ele r otrzymałam pierwszą książeczkę przo-
• , "' J " • do\\rnicy ;;>tacy; niebieską, z czółenkiem 

W naszym zakładzie odbywają się na o)rładce. Przechowuję ją do dziś, ja• 
obecnie tebranla dyskusyjne ha ko di·ogą paml11tltę. Potem - dyplom 

tem;;t projektu Konstytucii. Zabiernją za dyplomem - za współzawodnictwo. 
głos starsi robotnicy I młodzież, mówią Kierownictwo zakładu wysunęło mnie 
o tym, co dala im nasza ojczyzna. w na- na podmajstrzego, potem na majstra. 
szym zakładzie pracuje dużo młodych W ciągu krć· tkiego czasu Ile ludzi z mo-
tka.:zy i prządek. od nich zależy wyko- jego oddziału awansowało• Rozwando-
nanie p!anu produkcyjnego. Na zebra- wicz został krajaczem, Szuścii1ski maj-
nlach ZMP-owskich i teraz _ tych dy- strem, Odartusowa, Kucybałowa . Bąko-

:~~::::::
~ swaja sobie zasad bolswwlc- tów l morderców. 

kiego kierownictwa politycz- „Czyż nie jest rzeczą jasną 
nego. Ważnym dla nas w tej - zapytuje towarzysz Stalin 
dziedzinie źrótjłem są wygło- - że dopóki istnieje otoczenie 
szone prze<i 15 laty przez to- kapitalistycme; dopóty będą 

, warzysza Stalina referat i slo- istnleć u nai; szkodnicy, szpie
! wo końcowe na Plenum KC dzy, dywersanci I mordercy 
! WKP(b) „0 brakach w pracy nasyłani w nasze zaplecze 
~ partyjnej I o śtodkach likwi- przez agentów państw ob-

A czy grupa Gomułki-Spy
chalskiego nie była przeja
wem dywersji agentur impe
rialistycznych w łonie ruchu 
robotniczego? Czy me był 
Spychalski bezpośrednio zwią
zany z agenturą dwójki sana
cyjnej , wyćwiczonej w szpie
gowskiej służbi l! mocarstw 
imperiali.stycznych I rozbija
niu ruchu robotniczego? 

. W tym celu należy troszczyć 
s1; o to, by w organach tych 
znalazły siP odpowiednie kad
ry, ~·folne wykonał: zadania, 
h. ,óre przeC: nimi stoją. Towa
rzysz Stalin podkreśla , że ka
dry należy umiejętnie dobie
rać . i rozmieszczać „po 
pierwsze, według kryterium 
politycznego, ti . według tego, 
czy zasługują na zaufanie po
lity~zne, i po :rugie, według 
kryterium fachowego, tj„ <zy 
nadają się do takiej a takiej 
konkr~tnej pracy", 

To •talinowsha nauka o ka
drach i wzroścl~ partii leży u 
podsi.aw uchwał IV Plenum i 
grudr„ owej uchwały KC w 
sprawie wzrostu partlj 1 kh 
realizacji. skusyjnych, staram się zawsze przemó- W3 - awansowały na kontrolerki. Mło-

w1ć lffi do S'erca. Do młodzieży trafić nie dzież rosła nie wiadomo kiedy, dzi§ na 
tru'1no. Sk(}re to do pracy i łatwo za- maszynie, jutro na kursy, do szkoły„. 
pal.Iie, ale jest wśród niej jeszcze sporo Cnciałabym Wam powiedzieć o jed-
roztrzepanla, a trochę I lekceważenia nym z najpiękniejszych dni w moim ży-
sobie rohoty. Ot, nie wszyscy zdają so- ciu. Przysz,l!dl mi on na i;nyśl, gdy czy-
bie sprawą z tego, co Z!lwdzięczają na- talara w projekcie Konstytucji o tym, 

1 dacji trockistowskich i innych cych?" 
i dwulicowców". Praca ta wy-

::::
! dana przez „Ksii\żkę i Wie

dzę" stanie się z pewnością 
nieodłącznym towarzyszem 

i każdego działacza partyjnego. 

Drogowskaz walki 
o socjalizm 

To słuszna polityka marksi
stowsko - leninowska nasze
go Komitetu Centralnego par
tii, na czele którego stał 
wierny uczeń Stalina - to
warzysz Bierut, ustrzegła nasz 
naród przed śmiertelnym nie
bezpieczeństwem, jakie grozi
ło naszej ojczyźnie - przed 
niebezpieczeństwem przywró
cenia straszliwej niewoli ka
pitalistycznej. NJeśm.iarteln.a 
nauka Lenina-Stalina o pra
wach walki klasowej po oba
leniu władzy kapitału i o nie
ustannej groźbie ze strony oto
czenia kapitalistycznego, stały 
się drogowskazem równie~ 
naszej walki o wzmożenie 
czujności rewolucyjnej . Toteż 
sprawa czujności rewolucyj
ne] została w całej rozciągło
ści po.stawiona przed partią 

To stalinowska nauka o 
kontroli wykonania, o kryty
ce i samokrytyce, o nierozer
walnym związku partii z ma
sami poma.ta nam przekształ
cać naród polski w naród so
cjalistyczny, jednolity moral
nie I politycznie. 

szemu państwu, jak to dawniej się ży- jak ' państwo opiekuje się przodownika-
ło, gdy oni byli jeszcze dziećmi. Nie pa- mi pracy, a naród otacza ich powszech-
miętają. Często mówię im o mojej mło- nym szacunkiem. Było to w roku 1949 -
dości, bo na przykład11:ie jednego życia 8 marca, Swięto Kobiet. Przyszłam na 
ludzkiego - a takich historii jest ty- akademię ze swoim synem Jankiem. 
siące - widać jak na dłoni przepaść · usiadłam w prezydium za stołem. Pa-
między tym, co bylo i tym, co jest. trzę, leży na stolP mała, czerwona ksią-
Miałam 14 lat, kiedy zaczęłam prac' żeczka. Otv:orzyłam ją, tak z ciekawoś-

w fabryce Kindermana. Kiedy po raz ci i czytam : „Krzy:l: Zasługi - Stanisla-
pierwszy matka prowadzilll mnie za rę- wa Kołodziej." Co się wtedy ze mną 
kę do fabryki, płakałam serdecznie, działo, nie mogłam ani ~towa przetnó-

;

l,'I Cheia!am się uczyć, chciałam chodzić wić, kiedy dyrektor przypinał mi ten 
do szkoły. Byłam pierwszą uczennic!\. Krzyż. Coś mi w gardle stanęło i przy-
Ale gdzie tam - mama nie miała pie- szły na pamięć tamte dawne lata, 1 Kin-
nlę<izy na szkołę, ojciec umarł po dlu- derman z lacbą, i stempel, i cale to daw-'I glej chorobie. Zadłużyliśmy się. Trzeba ne podle życie. A teraz - na polecenie 

• było pracować na utrzymanie. samego Prezydenta Krzyżem cię odzna-
ł Mała byłam i nieśmiała, a w wykoń- czają, i awartse, I zaszczy.ty... I tak to 

~ł czalnl stawiał mnie majster do najgor- jest, mol drodzy, w takich chwilach czlo-
szych robót. Nieraz z bekiem biegłam wiek w pełni rozumie, co to znaczy, ze 

1
~·

1
• do matki. Brała mnie w obronę, ale też praca jest honorem i zaszczytnym obo-
f 1 skrzyczała nieraz: „Cicho siedź, żeby wiitzkiem obywatela. 

clę z roboty nie wyrzucili". Pracowałam Jak wiecie sami nie na tym kończy 
E. tak Jak starsze robotnice, nikt się nie się historia mojego awansu. Ukończyłam 
• zatroszczył, żeby mi pomóc ulżyć w ro- Szkolę Partyjną. Zostałam kierownikie111 

· 1= bocie. Tylko Jak przyszl~ Wyplata, to placówki hartdlowej a potetn - dyrek-
1 wiedzieli, że jestem dzieciak I że nie na- torem Zakładów im. Włady Bytomskiej . 
\. leży ml się taka tygodniówka jak star- Z robotnicy - dyrektorem dużych za-
l" azym. kładów przemysłowych! 

nie zmieniło się na lepsze. Mąż praco- Mąż został maj~trem - teraz jest prze-I
ł{ Kiedy wyszłam za mąż, móje tycie nic U mnie w domu także duże zmiany. 

wał w przędzalni u Allarta na Kątnej wodniczącym rady zakładowej. Starszy J dwa dni w tygodniu. Wstyd mu było, syn kończy szkolę zawodową - pójdzie 

I młodemu, zdrowemu mężczyźnie; że czte- niedługo do naszego Ludo'l.'ego Wojska. 
ry . dni obija się bez roboty. Pomyślcie Wesoło jest u nfłs wieczorami, schodz.l 

E sob!e czy to jest mwliwe, aby dtlsiaj się młodzież, grają na harmonii, snują 
: ten, kto chce, nie zńalazł pracy, aby był projekty na przyszłość. Ten chce być 
\ skazany na przymusową bezczynno§ć? inżynierem, tamten technikiem, ..'.... mó-
c Przyjście dziecka na świat było dla wią o tyrn śmiało t pewnie - cóż stoi 

:

:_=. mnie wielką udręką - do ostatniej chwi- ·na przeszkodzie kh nauce! 
li pracowałam na maszynie! to w stra-h ż b i I tak samo jest z naszą fabryczną mło-

! c u, e Y mn e nie wyrzucili. A po cho- dzieżą. Ot, kilkoro od nas uczy się w 
: rabie już nie było dla mnie miejsca w W ~. fabryce. Pół roku siedziałam w domu, TPchnlkum łókienniczym, Inni pracu-

Mąż jak zawsze _ tylko 2 dni w ty- ją I>ó sześć godzin - wieczorami chodią 
~ godniu pracował. Więc też dobrze po- do szkół. Mogą pracować jako wlóknia-
: znal!śmy, co to bieda. rze, mogą zmienić zawód, mogą lść na 

==

== •• ~: Uniwersyteckie Studium Przygotowaw-
Późn!ej, k\ed_Y . znów dostałam się do cze i kszt!lłclć się wyżej. Czy rozumle-

fabryk1, co dz1en o 4 rano dźwigałam cie, ile się kiyje w tym jednym słowie 
d~iecko do __ bratowej, nie miałam przy - „mogą"? Młodzież jest oczkiem w gło-

§ kim zastawie go w domu, nie było prze- wie naszego Państwa Ludowego, każde 
~ cież żłobków ani przedszkoli. Lata pły- z ~as odczuwa na sobie tę troskliwą 
: nęly szybko I nic nowego, nic radosne~ opiekę chociażby w tym, jak zakład 
·-~ ••• • go nie przynosiły życiu. Stale to samo tro~zczy się o Wasze kwalifikacje zawo-

~ walka o chleb, o pracę, strajki. '.Pa- J dowe, żeby Wasza praca stała się lżej-
••• miętam zajście'-" w fabryce ze sługusem ./ sza. wydajniejsza I żeby Wasze zarobki 

Klnderm. a. na - Kaźmlercr.a.k:iem, ,którego wzrosły D 'ś gd · k I · k i b · 
wyrzuci 1 my za bramę. Przez kilka ty- rzycie, czeka na Was praca i nauka, cze-:

:====. 1 ś . z1 - zie o wie s ę o ei-
godni nieczynna była potem fabryka. ka na Was cala nasza ukochana ojczyz-
Tłumy robotników stały co dzień na uli- na. Kochacie ją - to nie ulega żadnej 

~ cy. Wreszcie Kinderman przyjął nas, ale wątpliwości. Wielu z Was przoduje w 
! na nowych warunkach - zarobki obni- produkcji, wielu uzyskało zaszczytne 
:.· żył, skasował urlopy, I człowiek musiał miano przodownika pracy. Ale trzeba, 

zgodzić się na takie bezprawie. No bo żebyście jeszcze lepiej, jeszcze mocniej 
gdz leżby poszedł? Co by Il sobą zrobił? pojęli i docenili to wszystko, co Wam 
Z czego ŻYł? państwo dało, żebyście zdali sobie w ca

Drodzy Przy;aciele ! 
łej pełni sprawę, jakle to na Was nakła
da obowiązki. Wiecie, że nasz ~akład nie 
wykonuje planów produkcyjnych. A N iewlele lat upłynęło od 1945 toku przecież to jest nasza fabryka, nasze 

ale te lata są tak bogate w różn~ wspólne dobro. My jesteśmy odpowie-
zmi.any, w dobre, radosne zmiany, że dzialni za wikonanie planu produkcyj-
mozna by o nich napisać całą ' (}powieść. nego w tej fabryce. 

.~:
====,,_' Co t'-! dużo mówić - po prostu w W Was młodzieży , tkwi dużo siły, za-

moim zycJU dokonała się wielka rewo- palu I wielkiego entuzjazmu. Przek.uj-
lucja. A ~ak się działo i dzieje w życiu cie ten entuzjazm w twórczy wysiłek, 
setek tysięcy ludzi, obywateli naszego w jeszcze lepszą 1 wydajniejszą niż do-
państwa. tychczas pracę w naszej fabryce, zreali-

::
~=: Najpierw zaczęłam pracować w daw- zujcle w IJ{'!ni piękne idee naszej Kon-

nej fabryce Kindermana - ob~cnle w sty tucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludo-
Zakladach im. I Dywizji Kościuszkow- wej, która między mfodością moją a Wa-

t~zebuJę Wam chyba o tym mówić, Ro- wolnym życiem położyła zaporę już nie 

:.~ Czego uczy towarzysz Sta
lin? By dać odpowiedź na to 

~ pytanie, przyjrzyjmy się sy
i ' tuacji, w jakiej towarzysz 
i Stalin wygłosił ten referat. 
! Był to rok 1937. Dzięki mą
.,, drej polityce, opartej o nauki 
• Lenina - Stalina, partia bol
i szewlcka doprowadziła Kraj 
i Rad do socializmu. Zniesione 
i · zostały klasy antagonlstyczne, 
~ stworzono wspaniale kadry 
; gospodarcze, które już w wy
i sokim stopniu opanowały te
i chnikę I stworzyły warunki 
i niebywałego rozwoju sił wy

twórezych i roakwitu Kraju 
Ra<l. Zwycięstwo !ocjalizrnu 
zostało utrwalone w Stalinow
sk,iej Konstytucji, !'Ctórej treść 
Ideowa stała się źródłem na
tchnienia dla konstytucji kra

ł jów kroczących dziś ku socja

i. !izmowi. 
: Zdawałoby slą, że zbudowa-

•

!:,' nie socjalizmu pozwoli partii I 
ludziom · radzieckim spocząć 

; na laurach i że życie samo się 
! dalej szczęśliwym kołem po
i toczy. Ale tak nie było, być 

nie mogło i być nie może. Jak 
i wykazały ówczesne procesy 
~:. szpiegowsklch band trockl

stowsko - bucharinowsklego 
i bloku zdrajców narodu, pozo-

; 
! 
! 

I 

Głębokie, _przewidujące nau
ki wielkiego wodza i stratega 
rewolucji socjalistycznej są 
dziś · kamieniem węgielnym 
walki całego obozu socjalizmu, 
który w wyniku zwycięstwa 
Związku Radzieckiego nad 
hiUerowskim i ja.pańskim im
perializmem jest znacznie sil
njej<Szy niż przed wojną i stał 
się potęgą, obejmującą 1/3 
część świata, rozciągającą się 
na ogromnych obszarach glo
bu ziemskiego od Laby do Pa
cyfiku. Toteż jeszcze większa 
jest wściekłość wrogów obozu 
socjalizmu, na czele których 
stanął żądny nowych zysków 
i panowania nad światem im
perializm amerykański. Swiat 
imperialistyczny ima się 
wszelkich· środków, by przy
gotować nową, krwawą rzeź 
wojenną przeciwko Związko
wi Radzieckiemu i -wyzwolo
nym z pęt i ucisku kapitali
stycznego krajom demokracji 
ludowej Europy 1 AzjL · 

Temu celowi służy m. In. 
fundusz 100 milionów dola
rów, uchwalony przez kon
gres amerykański i zatwier
dzony przez Trumąna. Mieliś
my w naszym kraju w ciągu 

7 lat naszego budownictwa 
niezliczone dowody nikczem
nych .zakusów poderwania 
budownictwa socjalistyczne
go. Taldm dowodem np. były 

i narodem na III Plenum KC 
PZPR i kolejnych plenarnych 
posiedzeniach naszego kierow
nictwa partyjnego. Z11alazla 
ona wyraz także w projekcie • 
Wielkiej Karty osiągnięć naro
du polskiego - Konstytucji w 
słowach: 

„Polska Rzeczpospolita Lu
dowa stoi na straży zdobyczy 
polskiego ludu pracującego 
miast i wsi, zabezpiecza jego 
władzę i wolność przed silami 
wrogimi ludowi...". 

Podnieść poziom 
pracy politycznej 
i organi:r.acyjnej 

Towarzysz Stalin wskazuje, 
że drogą do przezwyciężenia 
błędów I braków wynikaj ą
cych z ~amouspoko]eni.i., jakie 
nastąpiło w wyniku wielkich 
sukcesów gospodarczych Kra
ju Rad, jest podniesienie po
ziomu pracy partyjno-organi
zacyjnej i partyjno-politycz
nej. 

„Sądzę, fe gdybyśmy zdoła
li, gdybyśmy potr afili wyszko
lić pod względem ideologicz
nym nasze kadry partyjne od 
góry do dołu i zahartowa.: je 
pod względem polityczny,m 
tak, by mogły one swobodnie 
orientować się w .sytuacji we
wnętrznej i międzynarodowej, 
gdybyśmy potrafili uczynić z 
nich całkowicie dojrzałych 
leninowców, marksistów zdol
nych do rozw iązywania be1 
poważnych błędów, zagadnień 
dotyczących kierowania kra
jem, to rozwiązaliby~my przez 
to dzie\vięć dziesiątych wszy
stkich nas1ych zadań". 

„„.kto zamierza - ostrzega 
dalej towarzysz Stalin - w 
naszej praktycznej pracy od
dzielić gospodarkę od polity
ki, wzmóc pracę gospod crczą 
kosztem pomniejszenia pracy 
po'itycznej lub, przee:iwnie, 
wzmóc pracę polityczną kosz
tem pomni~jszenia pracy go
spodarczej - ten bezwarun-
1'-owo znajdzie się w ślepym 
zaułku". 

NiE~rrierni e wlelką wagę 
przypisuje towamysii Stalin 
sprawi~ kontroli' wykonania, 
oparte1 na głębokiej I serdecz
nej więzi z masami. „Zadanie 
polega na tym, aby powiązać 
ko„trolę odgórną z kontrol11 
oddolną". Taki system pracy 
sprzyja rozwijaniu krytyki i 
s~mokrytyki , która jest dźwig
nią rozwoju społeczeństwa so
cjali 'ycznego. 

Stalłpowska nauka 
- źródłem naszych 

osiągnięć 
Nie trzeba dowodzi~, jak 

bardzo leżą na sercu każdego 
działacza partyjnego te ge
nialnt: nauki towarzysza 
Stalina. 

To stalinowska nauka o oto
cteniu kapitalistycznym uz
broiła naszą partię w uchwały 
III Plenum, mobilizujące do 
wzmożenia czujności rewolu
cyjnej. 

_To stall11owska nauka po
zwala nam pobudza<'.> i wyzw a
lać co dnia i -co godzinę twór
cz11 energię naszego narodu, 
który coraz bardziej skupia 
się wokół naszej partii i jej 
przywód\!Y, towarzysza Bieru
ta, w ni.rodowym froncie wal
ki o po'{Ój i Plan 6-letnl. 

To d•ięki wierności naukom 
Lenina-Stalina, naród nasz 
rozwija dziś na zew wrocław
skiego „Pa-Fa-Wagu" wspa
niałe wspńłzawodnictwo pracy 
na cześć 60-lecia urodzin to
warzysza Bieruta, przywódcy 
narodu polskiego 1 na cześć 
1 Maja. 

To nauki genlalnego Stalina 
leżą u podstaw naszych osiąg
nięć politycznych, gospodar
czych I społecznych, które 
znalazły wyraz w projekcie 
Kons•ytucji Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej . 

E. LIDZKA 

~ekcja praworządności 
Nie wiem, proszę was, cz11 

niejakiemu Niemeyerowl, 
skromnemu sprzedawcy mle
ka z przedmiefoia Chicago -
Northlake, znana byla histo
ria biblijnej Sodomv i Gomo
ry . Czy mianowicie slyszal on; 
że warunkiem ocalenia od za
głady tych przyslowiowych 
siedlisk wszelakie3 ni eprawo
ki i gnechu bylo znalezienie 
tzw . 10 sprawiedliwych. Tak 
czy owak, Nletneyer , człowiek 
prosty i uczciwy, uzna! się 
sam za sprawiedliwego, któ
rego obowiązkiem jest Pl'1NJ'' 
amer11kańskiej, współczesnej 
Sod;imie i Gomorze w oozysz· 
czeni u się · z zastraszającej 
przest_ępczoki, 

- Nasze wladze policyjne 
zdecydowal spolecznik z 

Northlake - mają zLyt dużo 
roboty ze zwalczaniem ruchu 
obrońców pokoju 1 milionami 
uodejtzanych o niechęć do wof-
1•y, by mogt11 się zająć praw
chiwą plagą, jaka dręczy Chi· 
rago: gangsterami , rarketPrir
tni, kind1iaperam! I wszystkimi 
Innymi bandytami tudzież tlo
clziejctmi. Tr;:eba Więc samemu 
zająć się tą spTawą„. 

rabunkowa. Policja Chicago 
uprzejmie p1'zyjmowa!a te m
f ormacje, po czym sum sze1'yf 
względnie jego zas tępca dzwo
nili pod ad1'esem ujaw nionym 
przez sprawiedliwego z No1'th
lake: - tutaj ł tutaj, na p1'zed 
mi dciu Chicago mieszka nie
jaki Niemeyer , bubek, węszą
cy za spratqami, które - 'IQ 

hono1' Trumana - nie powln
r.y go zgola obchodzić ... 

W tych warunkach nie dziw 
Iż poczciwcowi z Northlak~ 
zdarzy! się dość szybko 
następujący wypa'iek: przed 
domem, w którym mtes;:
kal, zatrzymało się auto 
z 4 dżentelmenami. Dżentel
meni porwali raz dwu do wo• 
l'u_ • detektywa-amatu1a. WIJ• 
Wiezli go za miasto I tu jęli 
o~ tluc kijami od palanta. 
Nie „na śmterć", skądże zno
u:u, tyle tylko, by połamać mu 
wsz11.stkie kości. Na pamiątkę. 

Blisko t1'zy miesiące kuro
wał się niefortunny rzeczntkA 
sp~awiedliwości w szpitatiL' 
r·hi cagoskim. By uprzyjemnM 
mu ku1'ację, „nieznani spraw
cy" - w czasie pobytu Nie
meyera w szpitalu - dwu
krotnie próbowali przejechać 
;ego żonę samochodem na 
i.licy. 

:::

:==_; skiej. _Inaczej szla mi robota, nie po- szą, między moimi „prawami" a Waszym 

b1łc się cały tydzień, a produkcja wciąż do przebycia. 
rosła, a znpotrzeo<Jwanie coraz większe, STANJS!:.A WA KOŁODZIEJ 

·._;:: a rąk do pracy stale mato. Przystąpiłam d yreklor naczeiny • 
do współzawodnictwa. W 1946 roku ZPB im. Wlady Bytomskiej 

Ptl\cówki Nuroduwegu Banku ł'olslciego roipocz ęly juz 
wydawanie obligacji Narodowej Pożyczki Rozwoju Sil 
Polski. Do końca ma1'ca każdy subskrybent ot?'Zyma 

obligacje. · 

Jak" pracować, by łączyć za
d:mia polityczne z zadaniami 
gospodarczymi w nierozdziel
n4 całość? Przede Wszystkim 
należy uw !nić się od drob
nych spraw gospodarczych , 
poprzez kiero 11anie a nie za-

Ponieważ p1'zestępczo§ć w 
<·jczyinie wszelakieuo !ot?'o· 
stwa rozkwita bynajmniej nie 
w podziemiu, lecz jawnie, na 
tzw. powierzchni życia, preeto 
Niemeye1' nie mial zbytnich 
t.nLdności z :µrowadzeniem 
śledztwa na wlasną 1'ękę. Byl 
Jednak, ttiestety, tak naiwny, 
że wyniki swych informacji 
przekazywal organom sp1'awie
dliwości mia.~ta Chicago: tu 
i tu - mówi! - mle§ci .iię 
taka i taka melina z!odziej~ko• 

W k1'aju, gdzie rządai pra
wo - takie „w ypad'<i" nazy
~a llę bezwstydnym rozbo-
3em. Amerykański ob11watel 
Niemeyer nazwał to de'ikat~ 
nie - „lekcją". Może I słusz
nie. Z takich bowiem lekcji 
sk!llda się cały program 
„s7lwlen~owy" sprawiedliwo
sci USA. . 
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Z a olrnen:i unosił się gęsty obłok 
. pary, me pozwalając dokładnie 

d?Jrz~ć- ceglastych fragmentów są
s1edme3 fa bryki. D wa p o 1 k I 

o en i a 
Spod kotłowni padał bez przeTWy 

r~ęsisty deszcz.. Energia \vody i pary, 
kierowana . wprawną ręką palaCl!a, 
wsączała s1ę długimi kanałami że
browatych rur do sal produkcyj
n?'ch, wytwa:r?.a j ąc milą atmo..<;ferę 
ciepła. Gdz i eś z dala dobiegał rytm ;CIZ
ny, nieustann y s tuko1 masozyn, r>~e
rywany wesołym śpiewem i śm'e
c~em s,rebrzvstych dziewczęcych ąło
sow. W pokoju by ło ciepło i przy. 
tul nie. 
_Siedziały w trójkę: Antonina Na

p1eraczowa , . Bronisława Sztompke I 
Emilia Nykowa. Gęsta sia tka zmar
~zczek i bruzd na twarzach znaczy 
ich niełatwą drogę życia, Tu, na Wi
dzewie. przeżyły lata mlodoścl, lata 
nadziei i trosk, wspólnych marzeń 
i walk. 

Ponad pół wicku - to szmat hi
storii. Człowlek n iejedno widzi a ł. 
W ich oczach zmieniały się rządy, 
zrpieniali właściciele i dyrektorzy 
Wid zewskiej Ma nu fa ktury. lecz wy
zysk pozostał źawsze ten sam. 

W historii WKPCbl Józef Stolin 
p iSQ'.e o straszli wym położeniu robot
n 'ków ca rsk iej Ros :1 w latach 90 
ub. stulecia. W W dzewsk iej Munu
fak l urze n!ewie:e stę ?Jm ienihl pod 
tym względem i w XX wi~u. aż do 
1945 rok u. 

- By ło to w 1908 roku, Miałam 
wówczas 12 lat - mówi Bronisława 
Napieraczow a. Matka moja by ła 
gremp!arką w „ W'drzewsk 'ej". Zs pro
wadziiła mnie do kierownlka Mikul
skiego_ - No. to iuż macie podporę 
- zwrócił s'ę M'kulski do matki -
d ziewucha może już pracować W rze
czywistok i byłam wątlutka 1 malel1J 
kiego wzrostu. Patrzcie. 1 dxi ś nie· 
w iele od ziemi odrosłam! Matka pra
cowała po 12 godzin, a ja 6. ZHra
blałam 1,5 rubla miesięcznie. Tyle 
płacili tz.a mói dzieCliecy trud fabry-

kanci niemieccy, Heinzel 1 Kunitzer 
- ÓWt:Ześn1 właŚC'ioiele Widzewskiej 
iManufakturv. Nie raz i nie dwa ra
ży wracejąc do zimnego. samotnego 

• domu. głodna . i z.z l~bnię ta , popłaki
wałam nad swa dolą. RówieśnJce mo
je, z zamożnych domów, paradowały 
w uczniowskich mundurkach . z ksi ąż
kami pod pachą, a ja? Obciągacz Bo
sler był okrutny Kiedy nie mogłam 
nadążyć • za starszymi, dostawałam 
pasem po plecach. Czułam żal do 
Boslera, n!e Wiedrząc, że jest on tyi-

kant Kon. Tygodniami zwlekał z wy
płaitą. Byłyśmy bez grosza. Porzuci
łyśmy maszyny 1 hajda, do „starego". 
- Jak my nie mamy co jeść, U> pan 
będzie z na:rn1 ooycha-ł z głodu . - Fa
brykant krzyCfl81, groził, chciał uciec 
e gabinetu, lecz za tarasowałyśmy 
wyjście, Obok dr,zwi powstała istna 
barrykada z szaf, biurek. krz'!seł. 
Dopiero na tclefoniozne wezwanie 
dyrektora Matyska przybyła policja, 
k tóra ocallla fabryk anta od, przymu· 
sowej głodówki. Niejedna z nas do

stała szablą po g!o· 
wie i plecach, inne 
poszły do więzie
nia, ale to nas je
szcze bardze;i- za-
hartówalo. . 

Ciągnie . l!IJ tli ~ 
wspomnie'ft. . Ił< d •1 -

gich lat(IŁ:h lrńdji:•'ń 
proiet-irfa tu Wldte
wa. Z każdym ro
kiem potężniała nie
nawiść do ustroju 
nędzy i wyzysku, 
rosła w walce re-
wolucyjna świa-
domość robotni-
ków. 

Robotnicy Wi· 
dzewa mają swe 

B. Sztompke. E. Nykowa. L. Siedmiogrodzka. bojow e "tr~dycje. 
Tu, pod kierow-

ko ~lepym wykonawcą roz.kazow u
stroju kapitalistycznego wyzysku. 
Dopiero potem rz.rozum ialam.„ 

Poorana głębok im! bruzda'tn1 twa<rz 
Napieracz.owej nagle jakby odmlod
n;a ła. Oczy zaiskrzyły s!ę mocnym 
blaskiem. 

PamiętaSll. Nykowa, jakeśmy 
„starego" zamknęły w p.;a b 'necie? 

- Po Kuńit?..erze - ciągnęła Emi· 
!fa Nyk - objął „Widzewską" fabry-

nictwem działaczy Komun.styc2lneJ 
Partii Polski, Michaliny Tatarków
ny, Tekli Borawiakowej, Walterowej, 
Piotra Sicińskiego i innych, formo
wały się kadry rewolucjonistów, 
kształtowały charaktery. 

- W 1933 r . wybuch! strajk oku
pacvJny - mówi tow. Ewa Włodar- . 
czyk. - Fabrykant wypłacał nam po
łowę tygodniówk;i, a połowę musia
łyśmy wybierać w towarach w ~ego 

konsumie. Tak więc zarnblał na nas 
podwójnie. Towai:y te musiałyśmy 
sprzedawać na rynku po cenie niż
szej kosztu kupna. Dz.lała się nam 
n i esłychana krzywda. Jedną e orga
niwtorek stra jku była tow. <M'chali
na Tatarkówna. 

Pomimo późnej jesieni spałyśmy 
pr7.ea: dwie noce na trawi e. A kiedy 
lunął deszcz. porob i ł y śmy sobie sza
łasy z chustek 1 sza.l i. Chude, wątłe 
ciała tuliły się do siebie, lecz nikt 
nic myślał o ustą
pieniu nHwet wte
dy , gdy nocą stra
żacy I policja oble
wali nas z sikawek 
strugami wody. 

Tak wyglądała 
„opieka" rz:;du bur
żu~zyjnej Polski 
ned robotni'.rn mi -
przerywa Bron isła
wa Sztotnpke. 
Dużo naobi ecy-

wali w tej faszy
stowskiej konstyt11-
cji, lecz ganiali pał
kami, p.;dy się żąda
ło pra cy. 

- Trzeba glośno 
o tym mówić, przy
pominać, jak nas 
traktowano w daw P. SmuLik. 

nej Polsce. Nasza młodzież uważa , 
że świat był taki zawsze z k1ubamL 
świ etlicami, muzyką i śpiewem. Nie 
wiedzą, że za ich obecną radość pła
ciliśmy drogo, b3rdzo drogo - ży
ciem, zdrowiem, wolnością ... 

* * * 
Pelagla Smulik , Weron ika Broży

na 1 Sta ndsława Grzeid 2:1iek st a nowi ą 
nieodłączn ą trójkę Pochodz:i z r óż
nych wiosel< woj , lódzk fego, Pracuią 
razem w przewijalni na jednej zmia-

nie, mieszkają we wspólnym inter
nacie. Wspólnie idą do stołówki; rlo 
k ina, lecz. izam!lo\'hlnia mają różne. 
Córka bezJrolnego chlopa, Pelagia 
Smullk, lubi krawlectwo. Po pra
cy uczęs.zcz.a na kurs kroju i mode
lowania, a dwie jej koleżanki uczą 
się zapam ;ętale stenografii. 

- Nie jestem gorsza Od moich bra
ci - mówi Weronika Brożyna Naj
starszy , Ka?Jik, uczy się medycyny, 
Jasiek jest w Mary na rce Wojennej, 

W Brożyna H. Sas. 

a Józek ~ Szkole Oficetsk1ej Rodzi
na Bro7.yn6w wyfrunęła z maleńkiej 
wioski pow. wieluńskiego w szero
k.i świat. 

* * * 
Jakąż to fortunę posiada Helena 

Sas, że ieJ portret zamieszczono w 
specjr lnej gablotce u wej ścia do fa
bryki? Dawniej w tym miejscu zn a j
dował się trawnik . Oblewano na 
nim st rajku.i4cych robotników stru
gami wody, A dziś uśmiechnięta 

O SET 

twarz Heleny Sas zda slę móW!ć <lo 
przechodntiów: „Ja tu jestem gospo
darzem". Ta skromna wiejska dziew
czyna z pow. skierniewickiego stano
w i _ dziś dumę całego zakładu, ba, na
zwisko Jej znane jest w całej Łodzi. 
Cóż takiego ucrzynila prządka He lena 
Sas? Ot, Po prostu, pracuje dobrze. 
Pracuje lepiej od innych. Przekra
~ systematycznie swą bazę produk
cy3ną Zorgan izowała młodzieżowy 
zespól produkcyjny i pierwszą trójkę 
przęd7.aln ! ceą. 

- Prawda to szczera - stwierdza 
Barbara ł.awniczak . kolefa nka Sa
sówny - co pis.ze się w Konstytuc ji 
o wynagrodze niu według pracy i 
zdolnoś ci. Zarobek każdej z ctło n k !ń 
na s2ej tróikl P1'7°dza lniczej wzrósł o 
200 2ł . miesięczn ie. 

Helen.a Sas otrzymam za ofia-rną 
pracę odznakę przodownika. Soot
kal ją też nie lada zaszczyt. W u·ble
głym roku zwiedziła wrarz z pó lską 
d_eleg~cj ą Zw\02ek Radziecki Szczyci 
się nią organizacja m!odzieżowa or
ganizacja partyjna i cala załoga. 'Jak
że Pi;awdziwe są słowa Konstytucji, 
mówiące o tym, że przodownik ów 
pracy otacza powszechny szacunek 
narodu. 

* * * 
W Zak!Rdach im. I Maja, gdzle 

dawniej k~zda młoda dziewczyna 
musiała przeJŚĆ u dyrektora Lubo
wieckiego t. zw. „rajsk ie wesele", 
aźeby otrzyma~ pracę, gdzie d~ wniej 
fabrykant dawał „stempla" za naj
mniejsze uchybienie, zniknął na 
zawsze przykry koszm at dawnych 
czasów. W warunkach Polski Ludo
wej rozwija się tu swobodnie twór
cza inicjatywa mas. Rosną nowi 
przodownicy pracy - J anina Flor
czak, Maria R.ojewska, Weronika 
Jęsiar. Sta n.isława Golińska, Teresa 
Sosnowska i wiele d zies i ą t ek 1 setek 
młodych. dz:ie ln ych budowniczych so
cja\ i:zmu. tworzt1cych nowe pokole· 
nie Czerwonego Widzewa. 

JAN ADAMOWSKI 
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Ośrodek kultury Mieszkańcy 
radzą nad 

terenu D RN - · Południe Czytelnicy piszą 

Niedbały 
Jan Koprowski 

Nie każJy z nas, przechoąząc 
ulic,ą Piotrkowską obok Klubu 
Międzynarodowej Książki i -
:prasy, zdaje sobie sprawę, p:-zeciągnę'!a si 1 

jąk znaczną rolę kulturalną wieczora. 

mi Klubu Międzynarodowej 

Książki i Pr asy są uczniowie 
szkól średn ich i studenci wyż

sżych uczelni. Znaczny pro
cent stanowi również inteli
gencj a pracu j ąca (profesoro
wie, lekarze, prawnicy). 

spełnia on w życiu naszego 
· miasta. Rola ta odsłania się w 
pełni dopiero temu, kto staje 
się st~łym bywalcem Klubu 
Książki i bacznie obserwuje 
rozszerzającą się z miesiąca 

na miesiąc bazę jego oddzia
ływania. 

Nie m . takiej chwili w ciągu 
dnia, w której by Klub świe-
ci! pustkami. O kaźdej porze 
pelno tu ludzi, zain.eresowa
nych najświeższą prasą wsLy
stkich krajów Europy. Czyt ~l-

do późnego 

Nie mniejszym powodze
ni "m clcs ,, ly się i za pe'?ne 
cieszy( się będ(! w dalszym 
ciągu wieczory autorskie, w 
kt0rych pisarze, członkowie 

łódzkiego oddziału Związku 
Liter-tów, zapoznają słucha-

Notujemy z przyjemnością, 
że do Klubu zaczynaj ą przy
chodzić robotnicy i niejedno
krotnie zabieraj ą głos w dy-
skusji. Na dyskusji nad fil-

czów ze swoją najnowszą, m em „Wiel ki Obywatel" 
najczc:ściej nigdzie jeszcze nie znaczn~ lic zbę stanowili czlon
publikowaną , produkcją lite- kowie załóg fabrycznych łódz
racką. Do tej pory wystąpili kich zakładów Pf'dcy, a na 
m. in.: Jan Huszcza z satyra- wiec7orze autorskim Jana 
ml i wierszami lirycznymi, Huszczy pewien ~arszy robot
Seweryno. Szmaglewska z nik zabierał głos na temat po-

Na lekcji języka rosyjskiego w Klubie Prasy Książki. 

nicy śledzą z uwagą rozwoi 
wydarzeń w :Polsce i na świe
cie, interesuj!\ się zdobyczami 
nauk' i techniki, pragną na
de wszystko wie d z i e c, 
gdyż wi·•dza o sprawach świa
ta pozwala człowiekowi wyro-

fragmentem prozy o hucie 
szkła „Hortensja" w Piotrko
w:e i Stanisław Piętak, który 
odczytał nowelę o walce kla
sow.ej na wsi. 

ezji współczesn ej . Można więc 

powiedzi eć, że słuchacze w 
KMP i K rekrutują się z 
wszelkich zawodów i dziedzin 
pracy. 

Przeprowadzona w lutym 
br. reorganizacja lecznictwa 
otwartego w znacznym stopniu 
usprawniła działalność agend 
Służby Zdrowia w Łodzi , a 
przede wszystkim rozładowała 
tłok panujący · dotychczas u 
lekarzy rejonowych. Niemniej 
je<lna k w pracy nowoutwo
rzonych poradni ogólnych zda
rzają się jeszcze pewne n iedo
c i ągnięcia, szczególnie, gdy 
chodzi o szybkie udzielanie 
pomocy lekarskiej obłożn ie 
chorym. 

W celu dalszego usprawnie
nia lecznictwa, Wydział Zdro
wia Prezydium RN m. Łodzi 
postanowi! systematycznie or
ganizować okresowe narady 
dzi elnicowych służb zdrowia z 
przedstawicielami mil•szkań
ców. Narady tego rodzaju od
by ł.V się już na terenie DRN
Połudn ie i Sródmicście. 

Pro~ram olwhodu 
M i ędr.ynarod 1 1 wego 

0 11 ia Kohit•l 
8 MAR-CA 

GODZINA 18.30 - AKA
DEMIA , Cl>NTRALNA' w 
fe.i tr ze Nowym, ul. W1ęc
<0wskiego 15. 

GODZINA 17 - zawody· 
pływ<ickie w MDK. 

GODZINA 10 - otw;i icie 
WYSTAWY GAZE'I'Eli 
śCIESNYCH w lokalu 
PTTK, róg Traugutt<J 
P ,otrkowRkiej . 

KIERl\lASZ KSIĄŻEK 
w kinach i teatrach. · 

10 l\~ARCA 

GODZINA 17 - zawody 
koszykówki w MDK. 

16 MARCA 
GO DZINA 15 - koncer

ty dla gospodyń domo
wych w MDK oraz w Ro
botniczym Domu Kultury, 
ul. Przędzaln iana 68. 

. . 
usprawn1en1em 

Szczególnie ożywiona dys
kusja na temat lecznictwa 
otwartego wywiązała ~ię na 
naradzie zcrrganizowanej przez 
DRN Łódź-Południe, na którą 
zaproszono kilkudziesięciu 
przedstawicieli komitetów blo
kowych, rad zakładowycl). i 
lekarzy. 

Kierownik Oddziału Zdro
wia Prez. DRN - Południe, 
dr Sztulman, zapoznał zebra
nych z rozwojem sieci placó
wek Służby Zdrowia na tere
nie południowej dzielnicy mia
sta, zamieszkałej w wiekszo
ści przez ludność robotciczą . 
Obecnie poradnie lecznicze 
Chojen, Rudy, Rokicia ora z 
przy ul. l:.eczniczej posia dają 
o 25 pr-0e. więcej lekarzy niż 
w roku ··1950. Wydatnie 
zmniejszyła się ilość zachoro
wań na skutek rozbudowania 
w tych dzieJnicach wielu urzą
dze{1 sanitarnych. 

Zaproszeni na naradę pned
stawiciele komitetów bloko
wych i rad zakładowych mó
wili o znacznym polepszeniu 
opieki lekarskiej w ostatnim 
czasie, wskazując przy tym na 
istni ejące jeszcze niedociąg
nięcia S łużby Zdrowia . 

Przedstawiciel bloku nr 224, 
ob. Michałowski, mówił o po
radni ogólnej, mieszczącej się 

przy ul. Lokatorskiej 10. O ile 
znacznie usprawniono tutaj 
sposób przyjmowania chorych 
na miejscu, to lekarze nie są 
w stanie załatwić wszystkich 
wizyt u obłożnie chorych, 
gdyż brak jest środka loko
mocji. Ob. Krajewski z bloku 
234 wsk<1zywał na konieczność 
ściślejszego powiązania Od
działu Zdrowia z komisjami 
san ' tarnymi komitetów bloko
wych. Brak tej współpr;icy 

spowodował, że o szczepie
niach ochronnych, które obej 
mą w naszym mieście setki ty
sięcy osób. blokowe komisje 
sqnitarne dowiedziały s'ię d o
piero z„. gazet. 

Na naradzie omawiano rów-• bić sobie stosunek do zacho
dzących zdarzeń, ocenić je 1 
zająć słuszną pod względem 
polit: cznym postawę. 

Ale Klub MiędzynarJ)dowej 
Książki i Prasy w Łodzi n ie 
poprzestaje tytko na sprowa
dzr.niu najnowszych pism i 
książek. T{lub idzie dalej, 
włąr.zając się w ogólną akcję 
społeczno-kulturalną, jaka ce
chu; J życie naszego kraju. Od 
dłuższ~go już czasu raz w ty
godniu, n„jczęściej w sobotę, 

odbywają się tutaj odczyty i 
pr .Jt keje. Alec ja Klubu idzie 
w tr- <...:n ni~jako kierunkach: 

W najliczniej dotychczas 
stosowanej formie odczytu li
terackiego wystąpili literaci, 
dziennikarze i dramaturdzy. I 
tak np. tłumacz literatury ra
dzieckiej, Eleonora Słobodni 

kowa dzieliła się ze słuchacza
mi wrazeniąmi z pobytu w 
Bułgarii Ludowej, dyrektor 
Twtru Nowego, Kazimierz 
Dejmek, mówił o „Poemacie 
Pedagogicznym" Makarenki i 
jego adaptacji scenicznej, a 
red. Zygmunt Nowi cki opo
wiedział, w związku z przypa
dającą rocznicą, o malarstwie 
znakomitego realisty Ilji Rie
pina. Literaci: Juliusz Saloni, 
Edward Martuszewski, Jerzy 
Wyszomirski, Grzegorz Timo
fiejew i Leon Gomolicki mó
wili na kolejnych wieczorach 
literack ich o życiu i twórczo
ści Akksandra Fredry, Miko
łaja Gogola, Mikołaj a Lesko
wa, Maksyma Gorkiego oraz o 
współczesnej dramaturgii ra
d~icckiej . 

Klub Mi~dzynarodowej Ksiąi;

h i P rasy, zachęcony powo
dzeniem i widoczną potrzel.Ją 

tych imprez, planuje na naj
bliższą przyszłość szereg cie
kawych wystąpień pisarzy i 
na•1kowców. Usłyszymy więc 
o~czy t Władysława Rymkie
wicza „O powieści historycz
nej", prelekcję o wieku Oświe

cenia, w zwiqzku ze 140 rocz
nicą śmierci Hugona Kołłąta

ja, którą wygłos i Zofia Peter
sowa, a o wybitnym krytyku 
rosyjskim z drugi ej połowy 

XIX wieku - Stasowie, mó
w1c będzie prof. Zrębowicz . 

Satyrycy : Jan Czarny i Ry
szard Brudzyński zapoznają 

zainteresowanych z saty rą :10-

lityczną w ZSRR, zaś na \ 'ZÓr 
zbiorowego wystą pienia poe
tów łódzkich z oka zj i wyzwo~ 
lenia Łodzi, planuje się podob
ne i . ystąpienie na rocznicę 

Komuny P aryskiej. 

Koncert laurratćw Festiwalu BerlińsKiego 
Solist.ami ostatniego ~ oncer

tu „Ariosu" byli mlodzi mu
zycy polscy, laureaci zeszło 

rocznego Festiwalu Mlodzieży 
Demoiuatycznej w Berl inie: 
Janina Stano, Bernard Ła
dysz, Tadeusz Kerner i Zenon 
Bąkowski. 

Janina Stano (sopran) i Ber 
nard Ładysz (baryton) odśpie 

wali arie operowe i pi eśni 
Mozart.a, Schuberta, Verdiego, 
Moniuszki , Musorgskiego i 
Cza1kows k1ego. 

Zenon Bąkowski odegrał na 
skrzypcach utwory w :en iaw: 
ski ego, Mlynarski ego, Szyma
nows kiego i Cha czaturiana. 

SoLstom tym towarzyszyła 
przy fortepianie Tat iana Woy
t<szewska. Występ Tadeusza 
Kernera (fortepian) wypełniły 
utwory Chopina . „ 

Sol.iści zaprezentowali wy
równany poziom gry, odzna
czający się dobrym przygoto
waniem technicznym i dużą 
muzykalnością . Tra[nie z.o,ta
wiony program irnncertu za
wierał utwory wartośc iowe i 
przys tępne dla szerokich rzesz 
milośników muzyki. W calo
ści ostatni koncert. zorganizo
\Vany przez ,,Artos11

1 ocenić 
należy jako udany. 

KAl\l . 

Ul Zlłdzania · wieczorów ściśle 

autorskich, wieczorów literac
k ich i odczytów o char akterze 
polit-' czno-społecznym. Wszy
stkie te imprezy cieszą się 
ogromnym powodzeniem 
zjednują sobie coraz więcej 

zwolenników i entuzjastów. Pończochy tłeełonowe ukażą si' w sprzedaży 
Piękna placówka kulturalna, . . .. 

Przypomnijmy sobie, jak jaką jest Klub Międzynarodo- J~z ""'. naibllzszych dniach 
wej Książki ; Prasy, prowa- lodzi_ank1 będą . mogły zao~a-
d t k . k . trzyc się w ponczochy stee10-
ząca a waz ą. 1 cenną pra- 1 nowe bez bonów. 

równo w pończoszki jak i o
dzież wiosenną, w ciągu mie
siąca marca w każdą niedzielę 
otwarte będą Powszechne Do
my Towarowe w godz. od 12 
do 18. 

wielldm ,>O"v\ rdzeniem cieszył 
się odczyt mgr. Józefa Kuźby, 
p·,• „Nauka polska w służbie 
P<łłoju", albo dyskusja prowa
(iż''3'r,a przez Stanisława Powo
łock,iego nad f ilmem o Kiro
wie „Wielki Obywatel", albo 
wreszcie wygłoszony ostatnio 
przez prof. Józefa Litwina od
czyt <:lyskusyjny -0 projekcie 
Ko;1~tytucji Polskiej Rzeczy
posrolit oj Ludowej. Dyskusja 
była tak żywa i ciekawa, ze 

Osobną pozycję stanowią 

dyskusje nad książkami , głów
nie pisarzy radzieckich, jak 
Ażajewa „Daleko od Mos
kwy" (ref. red. Kroniewicz), 
Ostrowskiego „Jak hartowała 
się stal" (ref. red. Stefański) , 

Fadiejewa „Młoda Gwardia" 
(ref. Stan i sław Powolocki). 

cę społeczno-polityczną, staJe Nabywać je będzie można 
si ę miejscem stałych spotka1'1 w sklepach MHD i PSS o
tych wszystkich, którym za- raz w Powszechnych Do- r-------·------
gadn ienia oświaty, kultury i mach Towarowych w dniach 
literatury w Polgce Ludowej od 8 do 14 marca br. CenR 
leżą głęboko na sercu. Z ra- pończoch wynosi: II gatunek 
dością odnotowujemy dotych- - 85 zł, gatunek III - 75 zł 
czasową pracę Klubu i ży- oraz ga tunek IV - 65 zł. 

A z jakim słuchaczem m a
my na tych imprezach do 
czynienia? Przede wszystkim z 
młodzieżą. Najczęstszymi gość-

czymy mu dalszego, coraz pel- Aby udostępnić mieszkan-
niejszego rozwoju. · kom Łodzi zaopatrzenie się za-

.~--------------------~----------""'!"----------~------ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ ( , 
W przeddzień Sw-ięta Kobiet 

ZPB im. Armii ludowej 
otrzymają 

ambulatorium 
fabryczne 

Jutro otwarte zostanie nowe 
ambulatorium fabryczne przy 
ZPB im. Armii Ludowej, ul. 
Pabianicka 184. 

Oprócz poradni ogólnej czyn
ne tu będą poradnie specjali
styczne: ginekologiczna i chi
rurgiczna oraz dentystyczna. 

lecznictwa 
nież szeroko zagadnienie pod
niesienia stanu sanitarnego 
południowych dzielnic miasta, 
co w znacznym stopniu wpły

nie. na zmniejszenie ilości za
chorowań . Ostro krytykowano 
lekarzy i kontrolerów dozo
rów sanitarnych, którzy nie 
wywiązują się ze swych c!bo
wjązków, przez co administra
torzy i dozorcy domów nie 
wykazuj ą dbałości o czystość 
swych posesji. 

Przedstaw i ciele bloków 237 
i 238 apelowali do władz sa
nitarnych o przeprowadzenie 
lustracji na teren ie za kła llów 
tłuszczowych „Strem", przy ul. 
Ciasnej. Zakłady te mieszczą 
się w pobliżu osiedla robotni
czego i są wylęgarnią szczu
rów i wszelkiego rodzaju ro
bactwa. 

Jesi enią 1950 roku Miej;kie 
P!'Zedsiębiorstwo Remon to
wo - Budowlane pnzeprowa
dzało remont nasrzego domu, 
naprawiając da·chy, kom'ny, 
rynny itp. W czasie remo!ltu, 
nad mieszkaniem moim (fac
jatka) usunięto drewmany 
gzyms, zastępując go nadmu
rówką z cegieł. P odc!'zas robót 
tych wyrż,nięto st.are belki, 
pozost.awi'<ljąc po nich w m ie
srzkaniu nierz.amurowane ot ~·o• 
ry. 

Po tym „remoncie" woda 
pro:ecieka fi.i do mieszkania 
po całej fron towej ścianie, 
powodując częściowe ober
wan.ie s ię tynku, co zagraża 
spadnięciem sufitu wr;u i: 
trzc~owaniem. 

Przed remontem dach prze
ciekał ty:ko w jednym miej
scu, obecnie po remoncie mie
szkanie moje przedstawia .:ib
raci a;n iszozenia. Tak samo 

remont 
mniei więcej wyglądają mie 
s'llkama moich sąsi.adów, o):>. 
ob. Kruka i :aogdan„. 

WERONI.C'I. BLASZCZYK 
ul. Składowa 36 m. 29 

Odpowiedzi redakcji 
Ob, St. Kabat sprawą 

Waszą zainteresowaliśmy Pte
zyd ium Rady Narodowej m. 
U>dzi. 

Ob. Kaźmierczak - kondu
ktor MPK Nr 388 za popeł
nione nadużycie biletowe zo
stał zwolniony z pracy w try
b ie dyscY'Plinarnym. 

Ob. Aleksander Błoch - :r; 
w iersrza nie skorzystamy. 

Ob. Maks Ungla.ube - p ro
simy o podanie adresu tta.
mieszka_nia. 

Ob. Ob. Woźn ia.k, Srebre
nik i z. Bar toszek - prosimy 
o przybycie do redakcji. 

Narada lekarzy z przedsta
wicielami komitetów bloko
wych dala Oddzialowi Zdro
wia DRN - Połudn i e wiele 
cennych uwag, które nie- · 

wątpliwie pozwo1~ na usprav:- W izbie d worcowe1· L K 
menie pracy placowek leczni-

czy~~ połu~niowyc~ pried-1 na stac1·1· Ka11· ski· e1· m1esc Łodzi, zamieszkałych 

przez ludność robotniczą. Na perony dworca Kaliskie- jest już w izbie dworcowej L t-
1 B IE. go co chwila z hukiem. i sapa- gi Kobiet. Czysto tu, przy. 

Pułapka na „oczka" 
Znów poleci ało „oczko" 

słowa t e przepojone 
smutkiem wyrywają się 

kobietom przechodzącym I 
ul. Wierzbową. 

Przed kil
ku dniami 
pracownicy llili'nrrn 
Miejsk iego .YWllJll-I' 
Przedsię- ~ 
blorstwa n• 
Ogrodni- ~ 

czego obci
nali tutaj 
drzewka I 
pozostawili 

na chodnikach cale ste rty 
gałęzi. Kobiety brnąc wie
czorem przez porozrzucane 
na chodniku gałęzie nara
żają na szwank swoje poń 
c:iochy, a wielu mężczyzn 

rozdarło mankiety spodni. 
Czas już ch yba, aby dozor
cy okolicznych domów do
prowadzili tę ulicę do po
rządku. 

$pór trwa 
a na podwórzu 

bru dno 
Brudno i niech lujnie wy

gląda posesja przy zl>legu 
ulic · Nowomiejskiej l Ogro
dowej. Mieści" się tu ta j bar 
rybny „Karaś", na który 
lolcatorzy zwalają wl nę za 
an tysanltarny st a.n posesji. 
Kierow nictwo baru uważa 
natomiast, ie uprzątan ie 
nieczystości z podwórka 
należy do administracji do
mu. Spór ten trwa od dłuż
szego czasu , a tymczasem 
na podwórku leżą różnego 
rodzaju odpadki z ryb, o
bierki itp. pozostałości ku
chenne, o które nie trudno 
się poślizn ąć. 

,/~ 

Ekspedientka 
nie przestrzegająca 

dyscypliny 
została zwolniona 
W związku z notatką pt. 

„A gdzie dyscyplina pra 
cy?", Dyrekcja PSS Lódź -
Wschód zawiadamia nas, 
że eksped ien tka sklepu P SS 
Nr 106, przy ul. P lram ówi
cza, za niepunktualne o- · 
twieranle sklep u zwolnio
na została z pracy. 

niem, wpadają pociągi. Tłumy tulnie i ciepło. Można się u
podróżnych płyną do wyjścia , myć, rozebrać dzieci, dać im 
do kas biletowych, do pocze- ' zabawki, których w izbie jest 
kalni. Ruch nie ustaje ani na dużo. Najmłodsze, nie umiej ą
chwilę . Dobrze, jeśli podróżu- ce jeszcze chodzić dziecko peł
je się bez większych bagaży i za sobie w kojcu, specjalnie u
samotnie - wtedy podróż nie stawionym dla „pasażerów" w 
nastręcza większych kłopo- tym wieku. 
tów, Gorzej - j eżeli się jest Ob. ob. Krystyna Pawlak 1 
matką pięciorga dzieci, jHk Bronisława Jureczek; dyżuru
Jadwiga Łodej, która przy- jące w izbie. zajmują się tro-

W Tzbte Duioreow ej Liyi Kolii „t ·,ia stacji Łodź - Kaliska 
matki i dzieci m"gą odpocząć po trudach podróży. 

jechała przed chwilą z Choi- ~!>!iwie zmęczona matką i ma
nie i musi w Łodzi czekać . kil- łymi jej pociechami. 
ka godzin na dalsze polącze- Izba dworcowa Ligi Kobiet, 
nie. zorganizowana w 1945 r„ pra-

Do czekającej z dziećmi w cuje .a trzy zmiany w ciągu 
poczekalni dworcowej ob. Ło- całej doby bez przerwy. Jest 
dejowej podchodzi mile uś- ona wielkim dobrodziei~twem 
miechnięta młoda kobieta w dla podróżujących z dzLćmi 
b;atym fartuchu: kobiet. nic więc dziwnego. i~ 

- Prosimy do izby dworcn- w „Książce życzeń" znajduje 
wej! Odpocznie pani, dzieci się wiele pochlehnych słów 
mogą się oobawić. dostaną gC' - pod adresem placówki i pP.r
rącej herbaty. · sonetu, wpisanych przez 

Po chwili matka z dziećmi ,. dzięezne matki. 

Kronika partyf na 
Dzie lnica Gór-na-Lewa . Dziś 

o godz. 18 w lokalu Dzielnicy, 
ul. Wlgury ł- 6; odb~d<'-i e stę 
7.ebranle terenowej '°t·ganiza
cji pa r tyjnej. 
Wydział l\tatematyczno·Przy· 

rodn lczy UL.: Jut ro, 8 bm. o 

~
g'odz. 19, p rzy u1. N.a r u towt· 
cza 65, pokój 17 , odbędz i e siE:; 
zebranie oddziałowej organL
zacjl party jnej Wydz. Mate-

i m•lyczno-Przyrodnlczego UL. 

~DZI 
Dyżu r położniczo- ginekologlcz· 

ny: Dzisiaj dyżuruje przez całą 
dobę szpital przy ul. Curie„ 
Skłodowskiej i5 . 

PANSTl'VOWY TEATfł PO· 
WSZECHNY godz. 19 
„Damy i Huzar y " 

PANSTWOWY TEATfł N O WY -
godz. 19 - „Pociąg do Uarsyll!" 

P ANSTWOWY TEATR W O .JSKA 
POLSKIEGO - godz. 19 
„Sługa dwóch JO•nów" 

TEATR MUZYCZNY - gooz. i9. U 
11 0 r ! eu sz w p :.ek1 ""'' ' 

TEATR MAŁY - godz. L9..... -
„Dwa tygodnie "\'1 raju". 

TEATfł ARLEKlN - godz 17 
,.Depesza choinkO\va·· . 

TEATR PINOKIO - godz. 17 
„Piesń Sa r m iko • 


